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Proinsm rses SKslsKiego.
K r a k ó w ,  21 gmtdma. _

;W warsztacie rządzenia, mowy nio stanowią 
SrcKlra rajwazniejszego, ani nawet ważnego. 
Rozs'trz}ya tu zdolność rozumiani© teraźniej
szo,iCi i przewidywania przyszłości. Mowy rzą 
'dzącye1, są też oceniane tylko jako  objawy ta- 
ildoj i oh zdobio.śi i. Od jw^zydenfa ministrów 
nikt nie oczekuje uczty deklcmaeyjncj. nikt nie 
wymaga od niogo, aoy mową swoją wywoły
wał iv sluicihaczacli dreszozo w'zirnszenia, roz
rzewnienia czy wwogi. Ale wszyscy wymagają, 
ab składał w nich dowód, że rozumie, co siej 
Lolo niego dzieje, że kozy' się z możliwościami 
przyszłości i że w całym tym chaosie dzieją
cego się i stającego się ma jakąś swoją linię, 
Ewo ją drogę., swój punkt widzenia.

Jak wnosić można ■z prasy w.ai-szawskioj. 
mowa Skulskiego nie podobała się tam dlate
go przedewszysfkieun, że była michą i monoton
ną, że urakowało wr niej frazesów patosu. —  
Musimy wyznać, że to wlaśmio zapisalibyśmy 
na dobro tej mowy, zaraz po jej przecizwtaniu 
•Ale niestety na zapisaniu tyeii dwóch załot 
mowy .Skulskiego musieliśmy zamknąć rachu
nek jej strony czynnej. To bowiem, co sucho 
i  bez Bztiuicznej emfazy wypowiedział nowy 
ipkezy^dent ministrów, było .mrazem wątłe w

ńszczmiia tej obietmey. Ka raz'e — jak wia refcrerfs I podany ,irozydenfowi miwistrów na 
dom o — grozi niebezpieczeństwo, że ci nau-1 świeżutko do przeczytania. Jest on możliwym 
czywiefte, którzy już są, opuszczą swój iz«ftvód do przeprowadzenia w ciąaa kilku lat. Będzie

Panie prezydencie ministrów! Ludność pytaj też niewątpliwie stanowił szablon, wzór i pod- 
się, po ile kilogramów ckleba i ziemniaików do- j kład wielu następnych programów' niuistenmł- 
stanio na tydzień i na głowę, za co kupi sobie;nych. Na razie słuchacza s'ę gubili w oc ‘nie 
niaco m&teryi jakiej do przykrycia grzbietu, szczegółów tom bardziej, że p. Skulski, czy to 
Iriedjy zeń niebawem zlecą donaszane obenio: pod wpływem zdenerwowania, czy atnęiMseiikt, 
szmaty. Ludność chce wiedzieć, kiedy się woj- j czytał coraż to ciszej i coraz to bezbarwniej, 
na skończy, i jak i czern, kiedy za polski pie-j Lewica się uśmiechała, większość czasami przy- 
niądz będzie można cokolwiek ‘kupować, jakie, taki wała, by dać znak życia... 
będą podatki i ile ostatecznie wszystko to bę- I kiedy p*a,n prezydent, ministrów' tak nieco 
(Izie kosatowalo i kto to będzie płacił. Ludność 
o tern obce wiedzieć, a nie o tern, iłu nauczy^ 
cieli bodzie za trzydzieści lat uczyło w szko
łach ludowy/cm.

Ale o’ tem wszystkiem właśnie pan prezydent 
mirdstrówy nic nie powiedział. A wielka, szkoda.
Bo z boku dochodzą do ludności wieści bar
dzo ciekawe. Oto n. p. ta, że ma do nas przy
jechać pewien jenerał, aby nam z wiosną do
dać nowego animuszu wojennego. Przyznają

tkonisitm^cyi, Halie w treści i pozbawione w 
największej udarze praktycznej w’arvości. W  
łnowia swoi p. Skulski nie ujawnił zdolności

s< unie, trzeźwiąc się coraz to iicznicjszemi 
szklankami zimnej wody, czytał swoją z a po 
wiedź, wszedł na salę póseł miasta Warszawy, 
p. Ignacy P a d e r e w s k i .  Szedł wolno prze
działem między prawicą i prawem ceatmm, 
szedł z podniesioną głową, z uśmiechem rieco 
ironicznym na twarzy. Aż wreszcie doszedł do 
pierwszych ław, glorie go powitali posłowie:
Wierzbicki. Głąbiiiski i ks. Teodorowiez. I za
siadł na dawnem miejscu posła Korfantego, na 

nam wspaniałomyślnie zaszczyt posunięcia się|lew ym  rogu prawego centrum, mając za sąsiu- 
z nad linii Dźwiny nad linię Wołgi, a jak do da po lewej ręce posła dra Grabińskiego, a z ty-
brze pójdzie, to nawet — Jeniseju, bo rentyes łu ks. Tpodorov/i,cza«
'rancamlu obce mieć zapłaconym swój kupon »Kuayer Polski* pisze o irnowde p Saulskiego: 

sDcklairacya rządowm, odczytana jrzez p. 
Skulskiego. wywrołuje uczucie pewnego zdziwie
nia. Odczy tana w Sejmie konstytucyjayr.i —  
ogólnikami zbywa sprawę konstytucyi. Nie to 
jedno tylko py tanie ciśnie się na usta. Dokia-

rosyjuki, a nam ofiarowuje się w zamian linię
— Sanu i Bugu...

Ale o polityce zagranicznej pan premier po
za stereotypowym i widocznie tak obowiązko
wym, j,„k zniosieme centrali dewiz, ukłonem
— w kierunku sojuszników i opiekunów, nie racya, mimo, że mika w ,-zclldch retorycznych 

. . powiedział nam nic. Kazał nam natomiast cze- *' fektów i usiłuje być ściśle rzeczową, co jej
am glybszrgo rozumienia teraźniejszości, ani;kać na ministra spraw zagranicznych, który|tylko na dobro policzyć można, nasuwa pyta- 
łytitU-oo pflIPwkiywairiift pizyszlości. i ,  gruU-,eoś ciel-'irvcgo o... Lidze narodów opowie. D o-, ie: Jak to? Po tak długim i uciążliwym kry
cie rzeczy powtórzył wiernie i poduś-nio zna Jbrzet Ohełnio positn-shamy. My jednak chcieli-'"ysio, po potopieniu w czambuł całego gabine- 
my już piroga am t. zw. „większości sejmowej byśmy wiedzie*', jak to niby z temi gniaiicami' -uj z wyjątkiem p. Paderewskiego,_ po długich

! W przy. „ , ^sztych szkołach ludoiwch ...
jBfrażenie, że jest raczej stereotypowymi! prog-ra- liczby kilogramów' chleba w nasfcępnvm mie-jtreeć i nn;ewyniowną° Przecież na to, aby uczy
nieni jakiniś wutłej partyi po! i ty czno-kl ao o wej, i.ą^u, °  J nie podobne zapowiedzi, wystarc/.yiljy' każdy
niż progiameni rządu paiistwa, budująci-go się % powagą potrzeba powiedzieć, że był- rząd, j.Jiiś przejściowy, urzędniczy' gibinet!

W ogromnych trudności. |b y  już czas cstatec/.ny, aby równoprawnych j0tl takiego bowiem rządu sluszncinhy było do-
Tyniiwym przykładem tej szarzyzny i prze-' obywateli tego państwa zaczęto traktow ać! fflę jodytńe, f,e atoi na gruaęift fąsktćrw

ciętności jest pr^rsun polityki wewnętrznej, juk ludzi dojrzałych, i posiadających zdolnoś*- dokeranych. że będzie urzeczywistniał kilka 
który rozwunął paemier. \ n m  oczywiście na zd iw eg o  sądu. Mośe już dość ,c-rrrj .,confęhti“ 'uchwalonych uprzednio ustaw i zg o i/i  się przy- 
początku salaramontalna <,'praca pożytywmn'1,'frazesów', któro rzuca się w oczy w oonawiedzi d° ivykonania, idącą właśnie w trzociem 

wiązki'-, dalej oczywiście na najważniejsze pytania. Slożeby nie ty lk o 1 c*'ytardpotom „prawa i obowi tj -ko1 czytaniu ustawę o 8 godzinnym dniu roboczym.
sbereotyj owe ..zaspokojenie _ potrzeb szerokich „konwent seniorów1 lecz także ogól społoczni 
w a rS  w ludności , natnirainio ..reformy &pole- .gir,\a mógł yówiydzieć sio w reszcie na p<evvns 
ezne w diteuu najszerzej pojętej demołaracyi11 co się dzieje na piaw dę, do czego idziemy', cze-
(nieeliby nie!), oczy wiście przLcitirzoganie zasa- go się .mamy spodziewać i na co przygotować, 
dy „równości11, podniesienie rolnictwa i prze-, Każdy, k to  poczuje w sobie zapat "do rzą- 
myslu, stwmrzenie zasobnego sikarbu i t. d. dzenia, nabiera pełno usta „dem obracyi szero- 
i t. d. nz do tej drzemki, w którą pojiadaii kiej i najszerszej11 i prysrtąwSry nią na orawm i ,  
zasiu-iiani w  to wwzyw&ie irspanialości posło- na lewo. ipoióka pćdiwn -do konweiitykl'1 i ta m '1(llie-i dowiadujemy się, iż rząd będzie rrzepro- 
,w:e. japŁfeujo, robiąc heroiczne w ysiłki, aby p o l i - i " ? 07'^  P ircełacyę. W kwest.yi finansów — po-

A le  i o nic jest program. To są słowa i to w szynelowi wydzierać jego sekrety... T aka in**-! A c h a ją  nanb w  n*praód nastąpi u jn łin ita j-
d a lk u  banalnie zestawione. Od puezydenta tod'a nio rna nic wejiólnego z (lam «kiacva a?lji., nienio znaków obiegowy*1'!, zaś potem dopici

ministrów nie oezokujc się zapewnień, żecltoc z odpowiedziąInoścLą. “  9 * ---------" J — ' * " ■  cn ^  "

Nawiasem mówiąc, na to, aby tę naturalną kon- 
sekwencyę z istniejącego 'tanu moczy wycią
gnąć i me obalić w estafniem czytaińu już prze
sądzonej ustaw y, trzeba bvło energicznego na
cisku Narodowego Związku ItolKitniczego i o- 
brony tego punktu w programie rządu zo stro
ny ministra pracy, p. ropłowskiego. W  sprawi*1

dodali r -. J VV«ŁV l “ V
rów nic oczekuje się zapewnień, że chcc^r odpowiodzialnoścLą. Taka motoda musi do- 

ijszczęś wić rządom jego powierzono państwo, pioiyaidizie.dij oligaircliii w najgorszej i naj- 
fcc tę wiarę knedyluije nui się z góry bez ogra gubniojszoj jej formie, do olie-archii wieJScfch 
niczeń, ale oczekuje się i wymaga wyjaśnień, w apc(f,ytów i mocnych łokci. Nigdy i nigdzie ta
b a k i  k o  n k ir et t f i y s p o s ó b  % a m i o r z a ka oligancliia nic stworzyła jaszcze nic dobrego.
o n  d * k o nać p e w  n y c ii k o  a k r e t n y  c L — --------------------------------------------------------------
r *  e c z y .  To zaś oczekiwanie p. Skulski za 
wiódł w zupełności.

Weźmy n. p. taką aiń-awę, jak a p r o  w i z a- 
c y a .  C #  w niej miał dr powiedzenia p. Skul- ** Warszawa 10 c-rudn
f l  Oto Jcd*-a<Mn' l0, " k 6 '1 »><* Wobec »oxpobó« premiera SianJ.icgo zajęła
.czcnia o zwalczaniu lichwy i komeceności pra | prasa wartaawaka, w swojej większości, stano- 
cy 5. :ca uirag*, i® woetc uaienie do — Bar- ąviako v*./czckujące, uważając program nowego 
berta J o w « i V-ęc na tern stanęło, że jeśli rządu t% pensum, które dopiero w wykonaniu 
T Z  a lf  U ,  I1.OOVOr f ’ *0. ocenić będzie mo/.na. Efektu większego w:io-

J : -,jlv ,a’ *  nie będziemy' cziue ta mewa p. Skulskiego po żaducj stronie
"‘f b .  (Izby nie v*vwolała.
•Ji izew  o .arak‘erysfyczim gdy prezydent; Sprawozdawca seimowy »Kury©ra Poranne- 

i nisticw w wes.yi tak piek.-woj i nie cier- go* wyraża się o tym programie tv sposób na 
prącej zwłoki, jak aprowmaewa miast, okazuje stępuj,acy;
tyle ek omii, to znowu \v sw estyi zapewne! »l’rogram to bardzo szczegółowy ze wszyst- 
nu,i,niłomie w; Tncj, am jedna 'ez poicwuania kieli dziedzin życia państwowego, społecznego 
dalszej w kwestyi szkolnictwa., objutyia i ekonomicznego, zabarwiony silnem podkre-
ogrofliiną rozrzutność słów i obietnic. Powiada, 
że będzie dążył, aby każda szkolą miała śre
d n ia  nauczj cieii. Bardzo pięknie. AJ.e wido
cznie p. Skulski obiecuje sobie rządzić Polską 
trzydzieści i tt, b" tylko po wpływ to c.r hajmaiej 
takiego czasu może optymista oczekiwać

MIECZYSŁAW SMOLARSKI. 

POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA.
<Ęg** y

,'Oiłjf lalezy).
Dzień *yi ewiątoczny, wolny od zajęcia, ale 

skrzętna panna dózefa, której jiracowitości nic 
fcnała już po.prostu krc&ii, opuściła altanę i rz.u- 
ciL oTarrjn^two, by wynalcść sobie jakieś za- 
trodnienic. Słoiioo przygryw ało z lekka, świer- 
gciaty yitąpki i cisza senne przepełniała prze
StUatome.

•JA jednak w kola tem brakowało dwóch osób. 
Nie 0 po211 ani Jan, ani Mesy, tem
więcej, że starczy pan p.ą dzisiaj w dziwnie 
dobrym humorze i czytając gazicty, *\vobodaii& 
Się rozgwa-r/.ył.

Pan Stanisław W asz  miał przejrzy-atą, nieco 
Blada-, widać bjlo. że t&raz dopie.ro po cięż- 
ikaoli pnzerżyciach wracał powoli do dawnego 
Btan;1. To wszystko, co się staio, oddziałało na 
jego kamor i werwę, więc Jan i Mery cieszyli 
Kię, gidy dootrzegh u niego jakiś objaw niewin
nego, dawnego saw«chw?Mwa łub j;;uV'3 n -s 
owoj bezwylędRoj pewności siebie, z jaką u. 
B^ai rosAwłiiać o bieżącą'cli wypadkach.

Je_na rzońz jeszcze sprawiła im niespodzian- 
Sję. Oto po powrocie tutaj, przy uńuwaąiiu rgli-

slenien1 potrzeby zatepokojenia życzeń robotni
czych. Jest na1/e t  taki program, opracowany —  
według znanej recepty biurokralyeznsj, uży
wanej w kancelaryach mimisLeryahiych —  pi-zez 
każde ministerstwo z twobw, potem razem złą
czony przez jakiegoś bardziej rozgarniętego

szczy odnałoźli ową sławną piwnicę, przygo
towaną na wypad* k boinbardovvania przez pa
na Stanisława, łstotnio płomień jej nie dotknął. 
OIioi pirawio wszystko powynosili z niej ma:ro- 
dorzy i nie ocalało nic zo skarbów sztuki, zbie
ranych pizea Orskiego, to jednak ku nicanałcj 
radości odkryli w niej peg'aivłzono czy pomi ■ 
nięfie, pirav/io whz.ystkie pejzaże wojennie -pana 
Rostockirgo.

Utałcntouamy właścikial „cichego ogrodiu11 
ucieszył się niemi niezmiernie. „Nie cały umirę11 
— powtórzył za łacińskim poetą, oprawił je w 
ramy, utworzył z nich g'aleryę w mieszkaniu 
swojoni w  mieśoi'0, a liczni ciekawi, zwłaszcza 
z poiniiyłzy tycii. którzy wręczyli mu ongi mo
da! za waleczność, odwiedzali ją i donieśli' *lo 
pism o ukrytem, a liicpowszodnicin dzioie g'ię-' 
bokiego malarza-pooty.

Obudziła się w nim także druga namiętność, 
oto zbierał wtsyJrtkie wzmianki, utwory poehy- 
cnne i wspomnienia z  pamiętników, które po 
jawiły się o Szczepanie i o sza łonem uderzeniu 
jazdy Rawioza ze wzgkmza traech witta-znych 
młynów. Miał z ani ikr także pisać dzieje rodzi
ny Rostocikich, związano tak .ściśle z odwie- 
oznoini wałknmi Rzptoej i przywrócenie jej nieć 
podległości, aż do śmierci Szczepana. Ponie
waż jednak nio był pownyni swojego pióra, 
.gromadził więc jodynie dokumcntyi w nadziei, 
Aj waliła je jad; iś autor po jego śmierci.

—  Trudno mi nav/eit zajmować się rem —

o
wprowadzenie złotego. Słyszeliśmy to już od 
p. Bilińskiego. Czy w ton sposób przemawiałby 
rząd, mający przed sobą linię dziabunia? Chce
my wierzyć, że rząd okaże się lepszym od swej 
deklaracyi. Społeczeństwo poliezz mu za zasłu
gę, jeżeli wogólo coś zdoła zrobić, choćby to 
»qiuuituni« za-lugi było tylko cząstka w morzu 
naszych nieodzownych potrzeb.

W deklaracyi rządowej jeden ustęp: o poli
tyce zewnętrznej, musi być uważany za tyru. 
czasową, niedomówioną wstawkę*.

Sprawa Paderewskiego
encie.

Warszawa, 21 guuidnia (Teł. wl.) Pod prze! 
wredni otworu mariaż. Trąmpeizyuiskieigo odbyło 
się wewaraj 7aipow*iaidane oddawna. posiadlzenić 
kanwiendu saniorów'. na 'krtiórenn spodziewano 
się noje^ynku słownego miedzy p. Paderew
skim a b. min. DSinskJni z powodu zarzutów 
przekroczenia l.ompeteneyi przez b, prerniera 
przy zakupacti zagranicznych Czloaków kon- 
weućm seniorów sporttkuł zawód. Wtaypcy ocze
kiwali obeonośd: p. Biłińakiego i  sądaili, żo po- 
wjisłuicbainiu obu istron badą mogli sformuło
wać odpowiednią opinię. Tymcizm-ren na zapy
tanie jiwdnego z posłów* od,powiedział niai^sza- 
iek, ze p. Bśłfctófcidgo nie zapraszał, gdyż jest

mówił do sw ydi bliskich — musiałbym wszak- 
żoż także pisać o Robie.

W wielkim smutku -więc, jaki po śmir.rci sy
na go ogarnął, pocieszała go duma, że zginą? 
tak pięknie. 1 to uczucie, które rt niego, zresztą 
było zupełnie osobistem. osładzało także iiuiym 
w Jdraju niejeden wielki żal, uspakajało ich 
postać sławy' unosząca się nad krv/ią nieszcizę- 
śftrwiyeh łub wiolikie, ogólne braterstwo bólu.

— Nio bydo dzisiaj mc z poczty ptróez ga- 
zęt? — zapytywał teraz pan Stanisław.

— Nio! — odparła Mary ipatu-ząc Kiacząco 
na męża.

— Znajomi nie piszą... — skarżył się siwy 
pan dalej. Listó* chodzą - -  Bóg wio — jak dłu 
go. W wypadkach politycznych zastój. —  
Kiedy przyjedzie NiżałkoWidd?

—r ( i trzymał dwa tygodnie urlopu. Odwie
dził.' łfes ma z matką r.apewno. Spodziewamy 
d ę go z ilinia na dzień — objaśniła ojca Mery.

— Chwała Bogu, żo ten chłopak adrmw je
szcze. Matka drży o niego na każdym kroku. 
Gdzież umieścicie ich.

— Urządziliśmy jako tako dwa pokoje w 
norwjmi dwoa^ze. Odstąpimy im z Janem nowe 
łóżka. Wiedząc 7,ncszfą, co się u nas stało, wiijc 
darują nam pewne niewygody.

— dostani jaik;ś senny. To ciepło ror/im.eTza 
mnio coKlzkui po południu. Zdaje się, że zdrze
mnę się trochę.

— Spij ojaze! — rzekła całując go  Mery.

to ■zebranie poseMde. a' p. Biliński posłelm nie 
je&t. _

Z kiwaj strony informują nas, że Bilińskiego 
rie zapA>S70ivo ns wyraźrje życzenie Paderew
skiego, który oświantazył. żm % mwzutów, i«tey- 
niomyjch mu w mowie 'pożegnalnej Bilift-
-kiicgo wyciągnął już kon iekweneye to-yar/y 
skśę i nie chce spo+ykać sie z nbu osobiście.

P  a d  e r e w&k i wygłosił jkiltoragreilziiiną 
mowę, którą stenDgrafawano. Padarowlski tłó- 
maiazyfł w niej koniecteność i s^uazność zakiujów, 
prz&d!kłaidając depeszo, otiwyniywane od po- 
staeaególnyoh ministerstw i komend wojsko-' 
wych. Następnie bronił swego otoozenia.

'Min. Wład. G r a b s k i  w roli Okspcrfa o- 
świmddzył, że za. część zakupów nożna dać p 
Pndcrewsk itmu absolutoryum, niaktóro z nlc-h 
jak np. parowozy liyly naw'et niesbęiAna, inne 
jednak zakupy możra było poczynić na warun
kach dogodniejszych.

Ziwohwnicy Padierowskiogo odnieśli wraża
nie, że a a w u. ty  w  sprawach zakupów i poszuki- 
waniajch kredytu, zwłaszcza te zarzuty, które 
dotycizą osoby p. PadeiTupkiogo,' są nieu,za
sadź1 ione.

Naogół wyrażano ubolewanie, ze wskutek 
niedopusTOzenda p. Bilińskiego na obrady źle 
się przysłużono p. Pad&rawstdenui.

Prziedlstawrciole niektóryicli klubów zaproie 
stowali nawet przeciw teimt, aby przebieg r 
fcrad tb.isieiszfcgo konwentu uważać za jakiś 
wyrok, dający p. Paderewskiemu jakieś abso 
łutoryiin.

Z obrad konwcntiu sporzajJ&ono stenogram, 
który według i&tiniejącagre zamiaru będzie przed
łożony p. Bilińskiemu, a następnie dojćoire zo
stanie wydany sipecyalny skrót, imzcznaczony 
dla prasy. ^  -

W*»p

między poslamf.
Warszawa, 21 grudnia (Tol. w-,1.) V- Sejmie 

zaazadi wczoraj nies-łyyłiany slrandah Oto 'O - 
bywało się poc-ied*zenie plenarne klubu Stasiń
skiego, n.% klóretin p. Dąba.l jnzemówił się z p. 
Kremjpą. NaaUgpiła, żywa wymiana słów, po- 
ctawn V  Uabal tnieważył czynnie p. Iśrotnpe. 
Bijący i:*! i się posłów* ro cd zielono., p-oezem od- 
bjd =ię dalszy ciąg posiedzenia, klubu, na któ
re m jednogłośnie postan&w ic.no wydali*' raz na 
zawsaa p. DąbaJa z idubfu P. S. L. (kwicy).

S cm w ftik a l
Warszawa, 21 gro;d"ia (PAT). Komunikat 

sztabu jenaralnogo z dnia 20 bm.;
Frońt 1 i t e w s k o-h L a 1 o r u s k i: A ak 

bolszewicki na naszą pilacowPcę we w*sL Kaipc ii - 
«? (ma. potiiidnio oid Polopka) odpartói. Oddz.aly 
H*s«e śmiałym wypadom na. Kra. nchiki roabi- 
ły nieiprayjacicJa, biorą/c 14 jiftńcńw. Zresztą na 
froncie- spokój.

Front w o 1 y ń s k i: Spokój.
W zastępstwie szefa sztaba jcneralnego 

ł ł  a 51 e r, pułkownik.

M«te6£ ;  teonnicy nn f i  StisKIm
Warsrawa, 21 grudnia (Teł. wl.) Sprawa roz

biórki dzwonnicy prawosłaumoj na plaoti 3a- 
skwn przybi-er/a rozmiary dość sensacyjne. Ot-o 
pmzowrednścząr.y sejmowej konnisyi robót publ. 
lvis. Chrenno.wFki wroisłał do ministra robóit pnibl. 
iot. z zapylaniem., ik- prawdy mieści się. w do- 

nredeniach praey, że rozbiórkę dzwonnicy 
wsirzymano na zaian ie ambasady arogieisldej 
na, skutek starań rosyjskiej kolonii warszaw
skiej. popartej oraoz Sszonowa.

Odpowiedź niioicdira dotąd nie nad-eszJa. Na
tomiast okazało się, żo w dniu 27 listopada ta 
sama komisy a robót publiczny cli zażądała 
wstrzymania rozbiórki tej dzwonnicy, na sku
tek starań kolonii rosyjakioj,

Cełecn rozątrotiwnia. tei sprawy miała być wy
brana osobna subkomisya, która jednak jeszcze 
sic dotwchjzas nie u/kon&t.rtniowała.

Siołzieli przez chwilę nic mówiąc nic. Po
lubili tę godzinę popołudniową, gdy ojcio za
sypiał nad gazdą i zostawił sam ze Łtaiym 
psam w altanie, a oni odichodzili zadowoicjij, ro 
śni i jest- spokojin.ytn. 1 teraz więc udawali, r.o 

| zajmują się czytaniom pism, aż Merą* położyła 
paloc na, usta i ezopnęła do Jana:

— Cyt! odejdźmy.
Pan Atanisław został sam wśród ciizy po- 

południowej. Miorlzi Orscy skierowali się ku 
dwoiwri.

— Dawałaś mi maki — mówił Jan. •— Ory 
du-it iłaś jakie listy?

— Pr/uczyta.j — odparła mu żona.
Wyjęła kopertę mają, w której Inia zapisa

na, wą;tka karteozka.
Jan Czytał:
„W pamiętnum dniu łączę się r. wami wę 

wspólnvm s-mutku. Ciągle przed oczami inam 
postać tego, który kochał mnie i którego byłam 
żoną. Rozporządziłam już jego częścią z mego 
nłujsńflcu i ofiarowałam ją ku jego czci dla naj
biedniejszych, na odbudowanie kraju. Marzy- 
■ttffii o tom, by o nim śnić i oto spełniło sic me 
pragnienie. Widziałam go wczoraj w nocy, 
usiadł przy mnio w nrundiiTze, w kasku ułan 
akim i mówił do mnio sława pełne miłości, któ 
ryeh nie zapomnę. Kcczopanie! mój Szczopa- 

jnie! Poswiocę życio cało, by służyć jego wspo
mnieniu. Piszę, a przez drzwi prostej zagrody, 

Iw której mieszkam, zagląda icu mnie Wady

Prepszycya Bydgoszczy.
Warszawa, 21 grudnia (Teł. w ł) Do miaro- 

dajnyich cizymuików w Wałtsuwwie zwróciła się 
daputa:eya lu-dmości z. Bwlgo<*'rci77' z rrcfpozw^yą 
przeniesienia tam rządu r.aijwyżsizego allbn try
bunału aiibniurstraic-yjnego ora'z innych Col fa l- 
nyeh wdadiz, toione me są rdotwl^ownie bv, tara 
nio z urzędowaniem w Warszawie. Bydgotro* 
posiada dosteteraną liczbę pomieazezeń d ł 
wdadz i nwędów. a  w ten sposób możnafoy ed- 
cią.żyć pcTjdłwćbrrierae stołky. a jednoicfecśnie 
\MamoonSć ży^-toi c^łiśki w dotychclza :ov um te 
renie ekspau i i.knnio,rikiej. W niosek ten był 
przedmiotem ijk, ważnych rozważań miarodaj
nych sfer w Warszawie.

Litwa, Łotwa a Polska.
Wił*o, 21 grudnia (PAT). Według wiadomo

ści z Kowna, prasa litewska donosi, ż© roko
wania Litwinów z wojskową delegacvą łotew
ską ti ,/ają w dalszym ciągu. Zadocyd o wano 
zo.cMraeć (koniwieaiiayę wrojjicoiTfwpołityioteą d'a 
obrofty wzajeruną: przed Niemcami i bodczewi- 
katni. W sprawie powiatu Mraztańisikiego u- 
ehwalogo pos©&ta;wić obecny etan w.oazy. De
legaci litewscy żądali, by rząd łotewski rie  
zaw ierał bez zgody Litwinów żadnej umowy po
litycznej */. Polską.

toyaiiłtl Bessą/ pneda Ptisg.
Wilno, 21 grudnia (PAT). Z Kowma donoszą: 

Organ litewskich socyalislów nav*ohtje do po 
wszechnego uzbrojenia ludu i prrygotov anie 
się do wojuj' z Polakami, Niemcami i Rosjana
mi.

Agitacya wśród Białorusinów.
Warszawa, f  l grudnia (PAT). W ziem' Brze

skiej roawęja się agitaicya' rosyjska ze- szcze
gólną. energią i Eaibicgjiwością. AgRaitorzy pod 
nąjrozjmniflszanii postaciami pzoefciegSfją wsie i 
WaiMiją, się pozjskać dla biosy i 'nudność mioj- 
sico>wą. W yńsiuą pomoc Enajdiują w sferach ży- 
dowidkiich, od któiyjch wychodzą, róśne Oipinic, 
irauicaue w szerokie' masy wiejtkic. jak naprzy- 
M i ł o uwiaj wmrtości marki pptskiąj (w stosun
ku do rubla, o RirowyiC-h karach, jakie po po- 
ww&ic rząidów rcisyijsłdcłi spotkają tjrb , którzy 
-Sfer ja ją Polaikom, o nJewąlijilitwiin i rwij leni 
uisuni-ęciu: sic wdadiz polskich pad naipomn Dc
ii rkiua, mtóiy — jak mówią —  juiż klizie. V- yni- 
ki łąki* .Kgiitacyj dają się crfcsaić zwłaszcza 
wtarłid namizyicwtstiwa, pnzo&taAoga a dawniej- 
azjich czadów; •żriiirf.ago e nauiczyc-ioli t-yeh nio 
można wciąłzinąć do pra©\i sipoiaiszaicji. bo każ h  
wy. .ża okinvę, aby go nio iposądEOroo o polity
kę i sprzyjanie Pala?.ro«i. Ogólny jednak na
strój iuid,iośf( i, skłaiim.jącoj się av; pwerważnej 
cteeści z Białoniiśinów pran'osłaumyich, jast dla 
Polski przycliyłny. Przy wybotraeh do rad- ginin- 
njfJi przechodzili Polacy nawet w tyci) w-rechj 
gdizic przewagę- i-kwr iawą mają Białorusini pra
wosławni. Ale i fam, gdzie są sami p»‘awoaław- 
ni, nie wyfaazMją otu niocli,ętci wizgł^dem IK li
ków.

ar r-
1 Rady najwyższej.

Wiedeń, 21 grudnia (P VT) Donasza z P 
ża dnia 19 bm.:

Rada jiagwyiaza oebrała się d-afeiaj pad przo- 
u admroturein Gam/bona i- ustaliła granice mię
dzy Galicyą a Bukowiną, które będą zarko mu
li i Kowano interfesowacijmi państwom.

Naatypnie Louchor i Lejjgues ziła!i sprawę 
o rokowaniach z mer,reckimi technikami co do 
Onfazkodn,wania za okręty zai-opiorne w  iłeąprf 
Idow. Porczumienia dotfyiebcizais nte cfiiąignięlo. 
łlnrraiifclgeanit.'!: dtywitóisje się, że koilicya  za- 
dc-wolni się 200.000 tonsim.i na 400.000 ton ma- 
tery*aila. jdteii Nioimicy zaofiarują inne kompen
saty. Nionucy jedmatk niói wofyniM dotychczas 
żadnych appcacieiiirch projnazycyj, w  stsdzegół- 
ności wzbraniają się-iwyjdać 6 Iciklkiich krążowni
ków. Nio nałoży jednak wąitipić, że porozumie
niu; wlklrótice będzie osiągnięte.

księżyc i noc. gwiaździsta.. W yjdę za chwilę. — 
Gdyby on znowu przyszedł do mnie! Jeśli chce
nie Rinre pamiętać rzućcie biednemu ryciu zowi 
kilka gałęzi kwietnych oćerrnie MsrM“.

— Pamiętasz ? -^spytała Mery.
— Tak — odpad Orski. Jutro rojn ica ...
—  Jutro rok mija od. jego śmierci, od śmie.r 

tiolnnj sza-ży idanów Rawicza. Pamięta o teią 
Marta.

— Bką 1 pRzc?
— A pola. Znalazła ze swoim, temneramen- 

tetmi służbo nieiłmzpieęzną. Jest pielęgniarką n» 
Unii przy legionach.

— Może tam zginąć...
—  Może.. Ale na razie reray cisza swoje ser- 

oa, które obudziło się w mej silniej, niż przy
puszczałam. Szkoda, że poniewczasie, gdyż te
raz nie da tuż szczęścia inemu bratu.

— A jeżeli węzeł ich wspólny fci w a dalej?
— Węzły tylko takie są sdne, które połą 

czą się kiedyś ponad życiem, w przestrzeni.
Weszli na wzgórek pana Jagmina. Stal tam 

nowy krzyż. Nie było pod nim jeszcze zwłok 
Szczepana, ale nad próżną mogiłą umioszczo-. 
'iio już napis na pa miarko:

SZC 7EP AX ROSTOCKl 
porucznik Icgiunoio polskich 

o s t a t n i  z c  s w e g o  r o d u

zgasi! sute żyrie, zapmając przyszłość ojczyźnie
'Dok. nasłd



Nr. HP.
= • a N O F A  S E  F ORMA,

Wymmsma llsyda O e e rg a s .
W ie * a ń , 2 ! grat-aBia Donc<rj7g> z  L o te k /a iu : W  

^górniej <elgw4fep-*s vi nad poJitjtką wegfraniBzną o- 
jSwteJfeSŁjfl Jjkjyitf Gocrge, óe rząd at^JLeŁ&l ais 
przyjął J a  siebie w kwestyi traktatu at«riei»ko- 
franKni^ko-iunsTykańsirie^o is tn eg o  tobowią-a- 
r.ia w o b e c  F r a n c y ! ,  a to 7. togo prostego iw>wo- 
dii to  rrąd ■nsgiokjki nje ma fo a o d a  pr*ypy- 
Ł tii, by  Staniy Zjeifijoezoaie nie uz siały podpisu 
te ot* trakta-hn Co elę tyczy Sosyi, panowało 
między u ezeatnikami koallcyi m  kokferencyi 
Eopeioe paroziturenie 00 ao polityki itucinbe?- 
Ti eiteyi. Mayj-ży J^atrją. a  Aruei ytKĄ. toczą eię 
rc(VT.anm nad tern, co  ma nastą/pić na Śy be
ryl w razie, jełżdi asn ie baietzew i&kie byJą, czy
niły rPruSszta postępy fbu wsaha«k*wi. Do decyzyi 
jc-sz '̂zo nie doszło-, tracka się trz^piaó faktu, £e 
iv tej c.kfwiłi niema ...nlnej Kosyi. alfejśwleei ani 
bel iaowicy, ani Desiifkm, ani Koteaik nie są u- 
pOTażakni prztlma-wiać iunieniom lio&yi. Jerze i i 
bciszewicy p r a y n ą  przejawiać w linieniu Rosy i, 
to irnKzą. p.«d^wsr/,yik*kiem zwołać ZijSroffinadae- 
nk nriTooowt. W takim wypadku dopiono bę- 
l;jo  ktoś, z (którym koałiioya będizie miotła za 
WKS3Ć pokój. Nie pozostaje nic haiapra, jak 0- 
cfcwtkhrać roawoiu sytuacji camijac-nd oczyma. 
Da,ioj jyrzsSdslaiwil Lloyd  Georga powód1 zwłoki 
w załatwieniu tureckiego traktatu pokojowego 
i powtesiziaft. żc fcoailioyA je&Ł adania, irż nie josł 
to Muoewjśankffia wobeto Ameryki, jeżeli za- 
wptse pokój e Trmeya, i to możliwie najszy-bue-j. 
W sprawne R eki powiedział Lloyd Geerge, że 
zapnoraono włoskiego prezydenta ministrów, 
ftby z mówcą, 7. Gtememaeap i ir,oż:iiv>io także 
z ipraetdsiŁawricłełem amerykańskim w ciaigu n:?j- 
MiżiSZjv>łi dni spotkał się w- D an iu . Z tego po
wodu Lloyd Ueorgo nie ibę/daie omawiał tej 
oprawy. Omawiając Ligę narodów, ipodikreślii 
Lloyd Geonge sziazieroćć nrajctei a-ntgiielakiicigo. — 
Liga naródaw jest Lezwamnrkowo ko-nieerzno- 
ścię. Lloyd George oświadczył dalej, że dyplo 
raia&ya -w Mzasie konfereneyi potokowej nie byh  
tajną dyi]ioanacyą. Nie przy sało kcali-cyi na 
n*J1śi wyigry7v,ać jaden nairód pioeciwlko drugie-
0 ¥U.

Ll̂ ytf 6t0i|3 o nMsii Empy fisi
W ieleń 21 gani/dnia (PAT). O etrasznem po- 

Euiopy środkowej oświadcizył Lloyd 
George- w Izbie gmin, że ddtyeheeaŁ koałicya 
piraa/aEiiła na pnradsięibiiorstwTa  zaipomogowe w 
E rofło enactzjne sumy. Wieśka Brytania prfcy*- 
ozyniia. sią. do teRo 12 i pół milionami) funtów.

W  t i o i e H g  p .  G l ę n m a .
Wanrmwa, 21 gpudnia (Te!, wił.) Ju lto juzy 

niv.intcr »Gazety Porannoj« i *Gaaety Waoszawr- 
scnoji aaTwkscicaą list otwarty p. Glabćicklego 
t io  b .  r rd n . E ^ iiD Jd e ^ o ..  Z  R rrm  t e g o  ikoaew D 511'  
cEouti Wasa jjodajo ważnie jsize tiist<3py':

»Dkkac-&lea(-y? smażyłeś ro> de zagsazyicić liLtem 
otwssttynn. fzamifcs7Jftzon.}pn rw ćżwartlkawym rm- 
łł*atse »Nowin CaćteiemiijKł»«, jpowołiąjąc się na 
treió anego pxeimómoiiia na wiocai niadziolnym 
w Warszawie, ,pod«ne<jo rw notatoe dziennikar- 
skcij »Gaz ety Porannej*. Notatka nie oddaje 
wprawdzie należycie ani myśl5 ani słów, prze
zeń? nie wypowiedzianych, mimo to me mogę li 
stu W. E. pozostawić bez odpowiedzi.

W  liście tym wwsiżai Lk»c<etezi«ya za t̂oTOw* 
ne poruszyć et&ea-eg sfaraw, e mojem ęnzemćwie
cie,m w Ż3dayr'- zrriądkiu nie łje/łąpAick, a wy- 
'magajiąjcTfch w ugółaiyia inteoesie 'blirżezygo wy-, 
jaśrdcnia. —  Na wspoiunjunym wdecu publi
cznym mówiłem o tak zw. aktywistach, wy
mieniając wfc;env awyiezajonri oGp,bę min Biliń- 
skiago. Uczyniłem to dłatteigo. ponieważ dnia 
tC2?o wy?CEyaalettn joga mowę pożegnalną-, wy-
0*l.VJ7r,t,0 /I ni TT<rr n-T-i-l iM-A.,, ... .  ---   J ___

. i n rs\rn“łych". Celem tej dr kibli ot ci, nrowadz&nej w feilku 1 niekorzyść placu tego wpływa nałomiast otoczenie nie- 
typach zastosowanych do charaktaru i potrzeb miej- estetyczno.
ico i.yeh , b id z ie  w .upeliuen is w y k sz ta łcen ia  m łedzicZ yj 2) R y n rk  K lepsrE ló , z ew en tu a ln y m  w ykupem  ka- 
w okresie  g » m c k « h ) ? » ;  n a ó tę  w y h w ta ł# « ie  i w j - ' m iw ie  p rz y ^  ulicy B a .z to w ej i zb u rzen iem *  y -k ż e

otwany. Za tem 
ceniruu miatta i mo- 

niekoir.yśó przema-
zes ł d r*  B androw fikiego p rzy  w spółudziale  prof. ć?t. 
K u trzeb y , j, k o  d e le g a ta  u n iw ersy teck ich  w y k ład ó w  
pow szechnych. P .eferen t p ref. St_ an  G ó rk a  p rz ed s ta 
wi! p lan  p racy , podzielony  n a  cz te ry  k u rsa . P ierw szy  
kuru obejm ow ać m a kszt-.łet.r.ic an a lfab e tó w  oraz  wy- 
d-rskonalcnia w  czy tan iu , p isan iu  i ra ch u n k ach  ty ch  
dcroslyc.?]. IćórzT  w  życiu n ie m ieli sposebności na-

w ia m oże szczupłość  p lacu . Z achodzi obaw a, czy na  
R y n k u  K lep n rik im  m oże s ta n ąć  gm ach  obliczony na  
1 f-00 w id sów, czy]' b u d y n ek  conajm niej dw a  razy  
w iększy  od te a t ru  PI, w ackiego.

3) P lac  u w y lo tu  u licy  K aim elick ie j, nap rzeciw  p a r
ku  K rak o w sk iego . 0  ileby erm  gm ach  ze w zględów  
e s te ty czn y ch  m ó g łb y  tam  znaleźć ff!» siebie naiko-

tego jp c ra y id c u ta  
z a -  

wiauo-
rofeulsJtśfw, tte-ilcomo v, powodm inwia'r*diowydh 
Hcufpów dla Polislki. N is było I nie jest n?i wia 
nroia, jak się rzecta miała z owyini zakupami, 
ale, to było mi jacne, żo (p. ,min's3to (wijibrał so- 
L--e nieodpowiednie anldytorjiumi dla e-woiicih a- 
takaw I że cfoowiącłciom jiego było, yrodług iyxy- 
ozaijów kontstytucwjnybh podać się, a u m ,  do dy
mi syi, frkoro tjfko- popadł w  kotó-ikt w  swoim 
sztółem i dyirafeyę usuotyiwawaó, esmiasfc kamczo- 
wo trzymać ei‘ę telki i prottitudizić (przieiciw szefo
wi walkę podjazdową.

Gldy w czasie wojny ■wysłannikom Rady Rog. 
oizyniiiom w  Wiedni-U' wyawjjKy, ż« etażaikaa po- 
Ktj.fka t^j Rady i innych aiklhywibtćiwi w stoeun- 
kn do Nioiuiioc i Auisbryi pozbawi na® wobeo 
pra wie przc-widyw-an(go Ewytciętstiwa państw 
koałioji aatchodiriej wiSEielkiego tkinady-tiu i uni- 
cesuwi oabi, igi Pol. Kom'. Nair. w  Paryiżu o itzna- 
nio nieęodtegłoeiei 1’oklki, otreynnale n octpo- 
wiedź, żc t&tytwiśći z góry godzą się na fb, aby 
ich w razie awyicięctwa koalicyi puństiw za-clio- 
dfciiih ipotęą>i„no jako zdrajców i odsunięto od 
wsiaełikreirro udziału \v rządach. Wów/ozas pano
wie ci roaiunicli, żo ich rola »Lud'owv.n;'C'zvte.h 
Pofeki* winina się skoizcizyć w  raeae kitęBfAi Nic- 
mitec i Anibtiiyd. W jakiż epcsóib n. p. FJkfiJc. Bi.-

■alniijący r- c h a ra k te r  jed n o s tk i zap^m ocą  p o p u la r
n ych  wyl ładów  zc w szy slk ich  d z ie u iin  w iedzy. Tn 

urs po łoży  n ac isk  u a  po d slaw y  w y k sz ta łcen ia  oby
w atelsk iego  w znaczen iu  p o lity c ic em , gpołeczncm  ' 1 
ci.onouiicziiem , o raz  v p !y w  n i  w yrobienio  cnó t. c z y  
n tących  z jed n o s tk i d o b ifg o  P o lak a  i czynnego  oby 
w atc a  p m te w a  W reszcie  p rzew id y w an y m  je s t  kry* 
IV, p rzeznaczony  dla in te ligcncy i. CG e n  w ykładów  
n a  tym  k u rs ie  je s t  za in teresow an ie  w a rs tw  w y k sz ta ł 
conych zagadn ien iam i b ieżącem i lu d zkości, r a ro d u  i 
p ań stw a  po lsk iego , z az u a j.m ien ie  z w yn ik am i b a d a 
jące j i tv  orzącej m yśli I r iz k ic j  wo w szy stk ich  dzic- 
dzinach_ w iedzy i sz tu k i. Na, k ie ro w n ik a  k u rsó w  upa- 
trzony  je s t  S tefan  G órka. p r if .  w yższej szk o ły  przc- 
rcyclowci. W  ożyw ionej dyskuFyi om ów iono szczcgo- 
fy p ro g ram u  i uchw alono  w nioski, d o ty czące  p ra k ty 
cznego w y k o n an ia  teg o  p rogram u. K u rsa  m ają  nią za 
cząć w  K rakow ie  d n ia  1 styczn ia.

RGCH P R Z F p śW i, 'T P C Z N Y  już się  żyw o ob jaw ia  
w K rakow ie. W praw dzie  to w a te w  św ią teczn y ch  i nie- 
św ir .te izu y ,;^  p rzy b y ło  w  sk lepach  o w icie n a tu rrd

ne.
4j G ru n t p o fo r tjf ik a c y jn y  u w y lo tu  u licy  W olskiej 

p rzo d staw ia ib y  się  ze s tro n y  e s te ty czn e j rorzystn io , 
lecz p rz ,m aw ia  przec iw  ly y b c o w i teg o  p lacu  słaba 
m ożliw ość uoitow nośrti b u d ynku , p o n ad to  i ta  oko- 
liczncść , że B łon ia  m sją  być  n iezabudow ane  i m iasto 
w tyrr k ie ru n k u  ro zb u dow yw ać się n ie  będzie.

h; P lac  Jab ło n o w sk ich , Iccz m ożliw ość uzyskan ia  
tego  p lacu  tra k .o w a ć  n a leży  ty lk o  ja k o  ew entualność.

P o  d y s k u s ji  K o m ite t pow ziął, uch watę zw rócić się  do 
k rak o w sk ieg o  K oła  a rch itek tó w , c .y  k o n k u rs  n a  bu 
(Iowę m a sie ro zp isać  7 w yznaczeniem  jed n eg o  7. tych  
5 placów , czy toż k o n k u rs  m a w sk azać  2 place d la  
zap ro jek to w an ia  w edle w yboru  sta w a ją cy c h  do k o n 
k u rsu  n a  jeden 7, nieb.

SAM OBÓJSTW O A K TO R K I W czoraj o godz. 8 
w ieczorom  d y re k ey a  te a tru  ..B agate la"  z a a la rm jw a n a  
zo sta ła  p odczas p rzedstaw ien ia  w iadom ośi ią, że jed- 
r.a  7, a r ty s te k  t  j  scen y  p. Adela Z a w i e j  k  a  w y 
strza łem  z rew olw eru  1 d eb ra ła  sobie życie we w ła- 
finom m ieszkan iu  p rzy  ul. G raoow skicgo pod 1. 4. K il

W ostatnich dfuoich odszedł do Wiednia węgiel liński,, który w czasie wejmy wynicśle głosił, 
amgleibki. Włochy starała eię wytalać znasezne ^  oryentacya (połaka dknuctlęrpcyi narodowej 
zapasy zboża 7. Tryestu ao, Wiednia Wrcyst- pttteStała. być opwmlafcyą, a joBt zidlindą, letury 
bo to, jednak da się po-rówaiać z  kucJrraittm: w  fnneanwyfiiie aiutsći. dokgajcyi pokojowTej prtemd- 
BtstcamL Niedola może być tylko złagodzona,:Stawiony joist na podstawie (Swojej d z i a ł a l n o ś ć j, 
ale nio uoimięta. LuGność nai!efża.loby pcenaąvić m>ów, teliegraŁiióiw ł  ctea-̂ ów, "wojiny jako naj- 
na nogi- aby niogla sobie sanniej poinaeds. A nglia; wtomifijszy patryota, amBtryaieki, ktióaogo, pirma 
jednak nic jest w stanie dtzieła tego podjąć sa.- j pajrydki* (RSipćiJinief z  hr. BettebtolMeirn tuważają 
ma', ponieważ cały świat w swych paiN aw ach . jjdko glóiwmogo sipraiwttę wojny świaitawej na 
poruszony, nuusl być n a  nowo odbudowany. — podlstamie dyipJoanatygiznyteh dckaatneniłów, w 
Anglia ma pocnódż i Aiimetnij' i Aiustiryi i Polsce, jató aposólb ten. mclż Gtami i inni j'om.u podobni 
Zi&waKąd i^yohodzą wołania o, pcptoc. Anglia mogą dtziiś wizbńuizić zan.fa,nie Łwyicięykioj koa- 
ni-a może więcej czynić niż to, co w jy n iła ; po-, liayiŚ 
nad siły &w o jo nikt nie może Jlać. Mowtca wprost 
nie wie, 00 niożnatby nczynić dla AuKtry5 i1 dla 
środkowej Emro(py; chyba, gdyby Stany Zjadr.a- 
ozaae również pośpieszyły z poanocą.

Ei&trdtał śississfW M  Me
Wiedeń, 21 grodhia (PAT). Weidłe donic-sioń 

i  Londyiisu, dzienniki wyrażają prEipusEiCEcnio, 
że traktat wersa,ski wejdzie prawdopodobnia ___ _____
w życie dała 1 stycznia po wszelkiej fesnia. W toMsm o połącizcnin KongtcsówAi b Austryą, 
na&tęjpyuwie tego wejdzie także w  żjici© auto- ipraociwinre ofiwiadeizyPm mm, eg Austiya

C li O zam iarze  pozbaw ien ia
n o iru u ją c c U p . z a n ą e j , k ,a ...........

ich  b a t. te -  - am o iró iśa in ii

kup7°  “"7'' F ;o.m  i. r °d zw ie  i_ m niej _s;ę N a  sto le  znaleziono k a r te cz k ę , w ła sn ą  rę k ą  zm arłej 
\  a • a  e m ę, wię, e’p('nie się  z  te j  ..nyhUki'1 nap isan a , w  k tó re j pr(;Si o n i^poddaw nnie  zw łok  je, 
skórę, de się  yy lk e  u^. _ m tc y i  śądow o-lnkSraklej.

B ezw zględnie p rzy b y to  t,>Iko obticie  d jzew ek  _ ^Tzyczynn. t r a p c z n e g o  ta r^ n i^ c ia  r?ie fbp. ZaTv*iejsklej
R ynku , gdzie c.osc ożyw iony to cz y  się  nicuii h a n d e l . i w j r ' b y ł  ro zstró j nerw ow y i ziiiechęeenfe do ż j 
P rzek u p n ie  d rzew kam i jed n a k  m a ją  dość  k w aśn e  nu - 1 -• '•  - • - - ■ - -
ny , albow iem  rozporządzen ie  .m a g is tra tu , —  '
ceny  drzew ek , p rzecież  podcięło  tro ch ę  __
przed tem  w y b u ja łe  a p e ty ty . T rzeb a  ty lk o , ab y  Kom 
sa ry a t  ta rg o w y  n a jśc iś le jszy  n a d  ty m  handlem  ro z to 
czy ł n ad zó r, a lbow iem  p rzekupn ie  n a jch ę tn ie j p rzy  
sprzedaży  ..zap o m in ają1* o w yzn aczo n y ch  cenach.
Żyw y r i  h hand low y  pan u je  t-aaże w  sze reg u  n am io
tó w  z zabaw kam i n a  choinkę, k tó ro  w y c iąg n ę ły  się w 
dw a rzęd y  od ul. S: ew rkiej do S ukiennie  T u  co b ied
n iejsi p łacą  za  to  zab aw k i i eny p rzy n ajm n ie j o połow ę 
w yższe od norm alnym i, ale  m ają  tę  s a ty s fa k c ję ,  że 
k linu ją  ,.sp /u y a ln ie ‘‘.

D zisiaj /z ło ta  niedziela'*, sk lep y  będ ą  o tw arte  do 
"_pope«lud"i.i d la  um ożliw ienia św ią teczn y ch  zakupów .
K u p cy  m ieliby żniw a, g d y b y  by ło  n a  czem, n ies te ty , 
w wiedu w y p a d k ac h  trz e b a  w y p raw iać  „gwiazdkę** "a

ię ży c ia  cpow iadaJa 
da le  od k ilk u  ty g o d n i reżuserow i p. 

, . i jeg o  żonie, a  i r e  ta iła  się ze sw ym  
" '“rem  tak ż e  przed  innym i kolegam i i k o leżankam i, 

tfo*- ■*,7‘>,c się  znużeniem  i poczuciem: u ran u  sił do  to 
czni. . znj waSki z d o icghw ościanu  z y c . .

ćo . a  '•'■yru-Zawiejska k a ry e rę  sccnicz.ną rozpo
czę ła  w L 1 > o za  d jw ekcyi śp. Paw likow sk iego . 
J a k o  przeóhu- - ’k a  ró l liry czn y ch  nale /a-ja  do pię- 
Ki.ie z;,po’.viasgjj^ h  ta len tó w . S y m p a ty czn a  po
w ierzchow ność i z,i.^,__  --.'tetigeneya sp raw ia ły , że z
k ażd e j z pow ierzonych  boi^  -ól — w iązyw ała  się bez 
zarzu tu , a  w  n iek tó ry ch  , r..rfE, v f,iP OfoJli w 
„H a-nihcic" zd o ła ła  osiągnąć w islk ie  pow odzente  Vv 
o sta tn ich  dw óch la tach  ta le n t jej ro z r.in ą l się znacz
nie, a  to  sklor.iio  d y r e k c ję  te a tru  „B ag a te li"  do po 
z y sk a n ia  jej d la  sw ego p trso n a lu  z poruczcnicm  jej 
w ydziału  ról lirycznj-eh . z k tó i j c h  w y w iązy w ała  sięniczego.

B R A K  ZIEM NIAK ÓW . L iczne k o o p e ra ty w y  i stc - dóskon Ue. O sta tn ie  le j  ro le b v ly  w „K cm fćkcyi mc-' 
w arz.yszea-u k ra k o w si ic, k tó re  zam ów iły  sobie dosta- pkioj" i „H iszpańsk ie j musze*”. ' '  ‘
wę z iem niaków  d la  sw oich członków , s tan ę ły .O becn ie . ...   Mimo zapału , jak im

j g o rza ła  do sz tuk i, h rak l i  a r ty s tc e  sił do  udźw ignię
p rzed  b ezn ad zie jn ą  s r tu . io ią  Z w iązki spożyw cze p o , ,da c iężaru  życia  w  dobie dzisie jszej. O laccau a  i  Am iw io l/a io i 17 o r,ł n ! mó n *i rtwo ł tó rn m iti  n ______  1 1 • . .na jw iększej części zap łac iły  już  za  owe ziem niaki, a  
ly m czasem  zicm nialii w ogóle zn ik ły  z obiegu. O b ce- ' Z a \ .le k k a  
nie w y ja śn ia  się  p rzy czy n a  n asze j k a ta s tro fy  z ie m n ia -! ko le  tań-dr 
czanej. W  pism ach  pozn ań sk ich  czy tam y , że obecnie w 
P o zn ań ik ien i p rzy stąp io n o  do re k w iz y c ji  karto fli, i z 
teg o  p ow odu  w strzy m an o  w y sy łk ę  ziem niaków  za 
k o n tru k to w an j-rh  tam  przez ló żn e  o rg a n iz r ry e  spo łecz
no i o soby  p ry w a tn e  w  K ongrisów m o i ilaiopolse-c,

B R A K  MYDLĄ, ŚW IE C  I N A FT Y . L udność  k ra 
k o w sk a  przydzielona  do p o b e ru  m y d ia  i św iec w skic-

sy m p s ty ą  d la  za le t =srca i c h a ra k te ru , p o zo staw ia  śp. 
Z aw io jska szcze ry  żal po  sobie w  gron ie  ko legów  1 
ko leżanek.

] P og rzeb  ś 1. Z .iw icjskiej odbędzie  się  w  poniedzia
łek  nopitudn .iu  z k a p lic v  cm en tarn e j.

t  T EA TR U  IM. SŁO W A C K IEG O . D zisiaj po ra z  8 
popu larny  d ra m a t „ Je szcze  wczoraj'*. W  roli Zofii 
g ran e j d o tąd  p rzez  au to rk ę , zad eb iu tu je  p. J u l ia  S 
kolioz, w ieczorem  po raz  4 „Nina** z - św ietnym  te r 
cetom  pp. Z ielińskiej, B rack ieg o  i Sosnow skiego  w

pie_ Rożnowskiego rrzy  placu M ar/ackirn nie otftty- !-c!ac;u naczelnych. In teresująca sztuka stale wyneł
mujŚ .obu tych artykułów  na k arty  juz. od połow y n in « c a  w idow iię gran., b idzie w poniedziałek 22 bm

t,. . . . .  . pazcRicmika. Zapytujcrny szafi. U rz.fi ąjwow. miejski, h  wo w tor9k 2S bm„ poczein z. powmdu krófkicco urlo-
EikGc. Bidiubici mnicima w  sycO^B l.fCiO. ze Wj jak i cel m a rejonowanie ludność , jesh danego arty - pn , Sosnorrskicgo ukaże sie dopiero po św irtach.

ty tm  oeJiU w,jr>tailt'fe(y C'hec.ni9 a§tv»aidicteyć, ż e l  k "''* ^ 'o siąca jn i ożTzyinać nie niozn:.. W  sklepie W i i - ! r0  sukcesio krakowskim  ,.Niny“ kilka wielkich 4scen 
- -  J  -ezyńskiego przy ul. M ikołajskiej mc ma nafty  od ; polskich, miedzy ,nnv.nl T eatr Polski w  W arszawie

w y n ag ro d zen ia  p ieniężne z  a  w yszu k an ie  
ezkania będą pociągn ięc i do odpow iedzialności k a r- 
nei n a  drodzw ad m in istracy jn e j.

W STRZY M A N IE RUCHU TR A M W A JO W EG O  W

bi.doj. R eżyseru je  )>. M. Jed n o w sk i.
D y re k e y a  uprasz, tą  d ro g ą  publiczność, ażeb y  pnn- 

k.tiiaJmb p rzy chodziła , gdyż  po rozpoczęc iu  w stęp  n a  
salę w ybroniony.

będzie wykonujie, spodziewają się jednak, że 
kojiifcya ta EbierŁC się dnia 28 styiumia.

Zffltsth na Bitekićli
Wia eć, 21 grudnia (PAT). EL aro karesp. 

'donos z Londynu:

Równocr/rśnie odirtówiłiem stanomrozo żąda
niu hr. Cenchtolda .yjiwołania pcw^stania w Kró
lestwie na tytoieh armii iroeytjiskiej i objaśniłem 
go. eg ci. tfnęrżowie, którzy clccą to po/w&tauie 
obiecać, są tudźimi nicFnimicamyimi i nie mają 
poczucia odpowiudziainołóci.

W Dublin #e dokonano wrzorad Eamadiu na ^ H^tilw.tem tej mojej konferoncyi brło, że lir. 
•wicekróla Iriandyi lorda Drew-ha. D.,ro do ! zorwał st0SUEiU z hv0^ kitn Ko™5'■ -   rj\r Arłł 1 'Atnknro kifflea strań-łow. Lord Frencb nie zoetoł ^ n ra ln y in , a natomiast zwrócił się do

krakowskiej lymczaTOwej Konusyi Stiomuctw  
Nte-podlcgjłościowych W . E. zapewne przez po
myłkę mówi, jakobym się w Wiedniu znalazł

trafiony

snjfeisks SU Litey.
Wilno, 21 grudnia (PAT). Z Komna donoszą:

PO D R D żFN IE  W OZÓW  SY PIA L N Y C H  NA K O L E 
JA C H . M in irte rstw o ko lejow e, w  uw zględnien iu  po- 
w: zechnej d rożyzny , zgodziło  się  nn podw yższen ie  
op łat, m jazd ę  w  w ozach syp ia ln y ch  o 50% , a  p rz y , 
ram iw ien iftćh  z góry  biletów' do  w ozów  sy p ia ln y ch  na 
100%. Podw yższen ie  to  obow iązuje  od 15 g ru d n ia  br.

sw o jfk a  tre ść , p o p u lam o  k o lęd y  po lsk ie, p e r ły  nasze] 
l ite ra tu ry  m uzycznej i bardzo  dużo tańców  n a ro d o 
w ych, zap 3 ,vmą n iew ątp liw ie  w ielkie pow odzenie ta l: 
ba rd zo  p o b z eh n e m u  d la  szerok i h rzesz  w idow isku.

Z „BAGATELI**. D zisiejsze o b ydw a p rzed staw ien ia  
w „ b a g a te li"  m im o o k resu  j rzed św ią teczn eg o  zapo-

NOW E PO CIĄ G I. D y re k ey a  kolei p ań stw o w y ch  w iad ają  się ta .rdzo  debrze . Podobn ie  zain teresow an ie

w kolizyi z i7.dkomo »wi-ęcz odmienną polityką 
mego stronnictwa we Lwowie* i jakobym otezy

Rząd litewski otrzymał od Anglii pożjxzkę w mai *pomoc polityczną* wobec sfor wiodoń- 
kwocie 200,000 fantów 8zterlingów w  zamian skich.
ea rrajiznanię angielskim intetrasentoim prawo j W rzeczywistości rzerz się miała odwrotni^.

W Kolo polskiem w Wiedniu stawiano za.rzut, 
że dwnokracya narodowa uprawia we Lwowie 
pcl t /kę ruscrilską i pracuje nad zjednoczeniem 
Polski pod panowaniem Itosyi. Oświadczam,

a nie miałem żadnych 
we Lwowie uprawia

nej, nic mi nie wiadomo.
Co zaś do »pomccy politycznej*, praypomnę, 

że E. po wyborze na prezesa Koła polskiego w 
,ę mtnvie inauguracyjnej naiszą dzielna młodzież

lit narodc-wą, która nie chciała w Legionie wscho-
■Ftr«ki dnam składać przysięgi aushryackie.i, potępiał,

ES1'  iCfEa. tery,oiryinni Montsauson w Arnienacii .Riko zdrajców stanu i przyczynił się też do jej
mie zniszczenia jako pomnik prześladowania i że wskutek tego przei

ćfcsfóoAta^fj i la^ójw i monopol eksportewy lnu.

R o s z t j  g d b t i d s w y  f r a n s * j s k f e j ,

Pary:’;, 21 gnrtśdinLa (P \T ). JTava®. » M atin *  , . .
tłoiwiaciujo się, że według oceny minr-terfetwa ą  21 20
dfiai pjprraw terenów uwoj/iioiimcb, odioudowa o- • P^utyco, rzekomo
kolie zntszczoriyc'1 mvez wojnę pociągnie zr 
sobą koszta 130 nJliarJów franliów.

V/5tt.1eń, 19 grudnia (PAT). Rząd fran

pcnzio«tawić wr stanie 
narodowy wojny.

R o b n t n f c y  w ł o s c y  f ? o  F r a n s y i .

Lyon, 21 grudnia, (PAT). F.ranicya prowadzi 
t  \  laefosmi; rcike,wania o zawarcie traLtatet

mówie
nia poseł hr. Skarbek musiał chronić si-ę za gra
nicą. Pamiętam również, że wskutek moich li- 

,ów, a rzucających Eksceioncyi i przewódcom 
. [< Pol. służalczą politykę austrołilską, niezgo

dną z prawami Piński do pełnej niepodległo-

przysłała, nam  n a s tęp u jąc e  k o m u n ik a ty : D n ia  24 g ru d 
ni,. u ruchom iony  będzie z po łączen iem  od W arszaw y  
n ad zw y c z a jn y  po c iąg  posp ieszny  z K rak o w a  przez 
T m .16w, S tróże  do N ow ego S ącza  i N ow ego Z agórza  
a dn ia  2G g ru d n ia  poc iąg  p o w ro tn y  z N ow ego Sącza  
i N ow ego Z agórza  do KraJcowa w zględnie Warsza
wy. C zasy  od jazdów  i przyjazdów  ty ,'h  poc iągów  ta- 

! k ie  sam e, ja k  by łych  pociągów  kap ie low ^oh  sczono 
w ych  (Nr. 107, 607, 1307 i 1008, G08 i 108).'

N a  lir:" W arszaw a— K iak ó w  w p ro w ad za  się now ą 
f a rę  p o ciągów  osobowy* h eodzdennych. O djazd z W a r
szaw y  po  raz  pierw szy 20-go brn. o godz. 12'40 w po 
ład n ie  p rzy jazd  do K rak o w a  Siwa 21 lim. o g ró z . 0 35 
w n o c y . O djazd z K ra k o w a  po raz  p ierw szy  21 b u .
0 godz. 22*00 v. :eezór, p rzy jazd  do W arszaw y  o gouz.
11*10 p rzed  poiudnicm

Z F 
Dono;
1 o wyj Kasy pożyczkowej n. E. Chmielewski po doko-! sekretaryatu przy placu Szc.zoi a *sl"n 1. 
r „ r ,,. m ,vi7,-i Ł-------- -  ' ąy KOl.LEGIUM W YKŁADÓW  N/.UKOWYtSI (ry-

r r k  gł. A -B. 39) odbędą  się n a s tęp u jąc e  w y k ład y : W 
pon iedz.a l.it, ?2 bm. red. Emil H aeck er: A dam  A snyk  
i jeg o  poozya n a  tle  epoki. W e w torek , 2d bm. prof. 
d r Jo z e f id ach : K obieta a  m oda. W  sobotę , BT bfla. 
p ro l. d r Jó z e f R eiss; Bectliowen (z ilu s tr. m uz.). To- 
czą tek  o gedzin ie  7 w ieczór.

Z K L U h l A R T Y STÓ W . W tpó lna  w ig ilia  (ty lko  d la 
członków  K lubu i ich  rodzin) odbędzie się  w Domu 
a rty s tó w  wo środę, d n ia  24 bm. o godzin ie  10 wiecz.

W IE L K IE  R E V UE SY L W E ST R O W E  odbędzie się 
w  sali S oko ła  o  godz.. 7 w ieczór i w pó ł do  10 z u d z ia 
łem  a r ty s tó w  te j  m iary , co: K a ro lin a  Ić liszew ska, 
M arya Ó lska, H e len a  R ud lieka , T co d o zy a  W andyezo- 
w a. L u dw ik  L a ta jn e r-L aw iń sk i, ViTład y ś’aw  O ch ń  mo 
w icz, J ó z i f  S o ln ickę  Z ygm unt T ro jan o w sk i, L eon  W yr- 
wicz. B ile ty  są  już  do n ab y c ia  u  J .  R udn ick iego , L i

włosKich robotników dla odbiiudowy KniiSJKZO-
d j ic h  c b c E s ró w .

S s s y s M c I  o i ln s c u  T e p r z g i r i S i s n i ,
Rzym. 2 i g-minia (PAT). Havas. »Tnbun.a* 

flcuoibi', że gpupn depmtWi-acijich ?ocvp.DBtyicti- 
nytch ipcetan-Gwiła aaijąć stai»wisko nir*przeje- 
d?vnre wobec rządu w tcelv ą^awodowania rzą
dni d*o. rozwiązania, Llby > aainządŁenia nowych 
w y b o tó w .

R a c h u b y  b u f a z s w i k ó
Wiedeń, i frmgJuią (PAT). '■Dai,y  Exfrcss* 

rinnołć % TIeJj>k>efor&u, że wNdle oświadczenia 
CęKiSei-ifia bo-lsee-wiiciy dążą do wywołania kou- 
Eilillui w łomie en tenty i giównie li&ją na wybt r.h 
tyW-sy jGpośAo-ameryfcańskie), Bpodzier/ajac 
iię , t e  wówuzas i inno państwa będą w tę woj
nę w&iągiręte.

----------------— c ----------------

Przechodząc obecjiie do poruszonej w liście 
otwartym sprawy koron austryackieh, stwier
dzam. że w przemowie mojej nie zarzucałem 
E. żadnego związku zo sptkulacyami korono
wemu..

l i s t  ten nosi datę: Warszawa, 19 grudnia 
1919 r.

K. ES OIV * f* a .
Kraków, 21 grudnia.

N A JK R Ó T SZ Y  DZIEŃ  W  ROKU m am y dz.isisj, bo

„ T a p c trk ą "  je s t  znaczne.
R ep i r tu a r  św ią teczn y  będzie c iekaw ym  przeglądem  

w szystk ich  sz tuk , k tó re  do  te j p o ry  w „B ag a te li' zo
s ta ły  w ystaw ione .

 ̂ W  DOMU A R T Y STÓ W  (p lac  św. D ucha) dzisia j n ie 
d z ie l i  o godz. 7 i pó ł W ieczór m rzy ezn o -lite raek i ze 
w spó łudziaR m : a it .  oper. Z. S k ib ińsk ie j-T aruaw sk ie], 
znan e j au to rk i H eleny  F iloehcw sk ie j, s r t .  d ram . J . 
N ow ackiego  i kapelm . J .  L e szc zy ń sk k g o . W stęp  d la 
p: iblioz.nos :i 4 K 

_ W y k ład y  w  Domu a r tj rstów  od  pon ied z ia łk u  do 
p ią tk u  z pow odu fery j świateczny-uh zaw ieszone. Naj- 
b u ższy  -wykład po św ię tach  wyg-łosi w sobotę, dn ia  
27 bm prof. d r lózcf F lach  n a  tem a t: „P ro m eteu sz  -  
D on K ic h o t — H am le t".

PO SIE D Z EN IE  D A R EK C Y I TO W ARZYSTW A 
Z P O L S K IE J K R A JO W E J K A SY  PO ŻY C ZK O W EJ. SZTUK P IĘ K N Y C H  odbędzie się d n ia  21 g rudnia  w 
onoszą nam  z W arszaw y, że d j io tk o r  jio lskiej k r a - 1 n iedzielę, o godzinio 11 i jióf p rzed  po łudn iem  w sali
■-..ej K a sy  pożyczkow ej n. E. C hm ielew ski po d o k o - '- - ’ ------- ‘ ’ - ^ ------- J" '1” ™ *

r.am u rŁ.vizyi oadziału  te j k a sy  w D oznaniu, zw iedził 
rów nież oddzia ł w K rakow ie, gdz ie  m ia ł sposobność 
s tw ieruzic  n iebyw ały  tu  d o tąd  rozw ój in te resó w  ban 
kow ych , pr.ry bardzo ciężkich  w aru n k ach  p racy , sp o 
w odow anych obocnem i u lru d n isn em i s to su n k am i wa- 
lu tow em i, D y rek to r C hm ielew ski in te reso w a ł się  ró « ’- 
liież sp raw am i k re d y  to  wenu i w alu tow em i i w y raził 
n adzieję , iż m a jąca  w n ied ług im  czasie  n a s tąp ić  uni- 
f ik acy a  wv.!utj'. w płynie zasadn iczo  ko rzystn ii n a  po 
pi aw ę po łożen ia  gosp o d arczeg o  k ra ju . W  rew izyi orał 
u dzia ł a p a ra t  inspekc.yi F . K K . I ’-

AKTORZY K R A Jtb w S C Y  —  ŻOŁNIER ZOW I W 
POLU. R e zu lta t fin ansow y  zb iórk i u rząd zo n ej dn ia  11 
bm. w y raził się  w  79.000 K , n r  k tó rą  to  sum ę złożyły 
się  n a s tęp u jąc e  p iz y c y e :  p ć id z ien n e j g aży  ak to rów  
U a jru  Tn. S łow ackiego , B ag ate li, Pow szechnego  i No- 
w ości 3.742 l i  31 hal., d cch ó d  z k a b a re tó w  w 3 ro 
bt.-uiraeyach 30 728 K . sp ized aż  zn aczk a  44.544 K 8 9 ' m a  A-13.

X* ! i 0 ,1n k a “3 'K o n .ite ta  w p łynęło  oprócz k o ro n  j ZA O W IES DO KOZY- Kom isarz. M arzec z  urzędu  
tak że  k ilK as jt n iarek , k e ro n  stem p lo w an y  ca, bonow , ■ zw alczania, lichw y  p rz y  d y rek cy i p o lic ji,  dokonyw u- 
w j  d an y  en p rzez  różne m iasta , rc s ta c ra c y e  ild ., śc isły  ■ jąc  k o n tro li ta rjrn  n a  p lacu  K leparsk iin , a resz to w ał 
ra ch u n e k  będzie  o e ł e m n y  w  na jb liższy ch  d n ia c h ., iu h le tn ia  M arjrQ D oniec z Miechowa., zn an ą  p a sk a rk e , 
\V ydatk; w y n io sły  8.^31 K 20 hal., z czejro 4.300 K j  k tó ra  sp rzed aw ała  lichy, cza rn y  ow ies po 900 K , czy li 
p rzy p ad a  r i  Firn pi d r t d  'i - j s k i  od b ile tów  w stęp u  p 0 9 k  za k ilo . D ońcow ej sk o n fisk o w an o  2 w orki
do  k ab are tó w . P o zo sta ł c zy s ty  dochód  70. .84 K  (o- 
pirócz obcych  m o n tt) , który* z dniem  dzisie jszym  prze- 

1 kazan o  „K rak o w sk iem u  G łów nem u K om itetow i W ig  
dla W . P .“ .

ZSTÓRKA N \  GWIAZDKĘ DLA INWALIDÓW. — 
D ozw olona re sk ry p tem  m a g is tra tu  s to i k ró l. m K ra-

0 w sa. a  ją  aresz.tow ano 
Z KRONIKI POLICYJNEJ. P o licy a  k ra k o w sk a  a re 

sz to w ała  w czoraj BO-letnicgo K a ro la  K le in m an n a  zc 
ś tą sk a , z zaw  idu ke ln e ra , p o szuk iw anego  p rzez  sąd  
r.k ręgew y  w C ieszynie z-a liczne kradzieże .

K o le jo w a  s tra ż  ruebom a p rzy ch w y ciła  w czora j >
k o w a  z Ima 2 g ru d n in z b ió rk a  na  g w isz d l .j  d la  m w a -lp o p y  25-!etniego W ojciecha Soię n a  k ra d z ież y  p a k i 
lidów  p rzy n io s ła  .7 jd;au 14 1 ;riidiii 1 n as tę jiu jący  d o - 1 m arm o lad y  s w agonu  ko lejow ego . M arm oladę o u  ode- 
chod: K  i 3 . t l 4 ‘3L  w b onach  cud zy ch  5 ’ K , 1, J B

P<Hik-dzia?ęi:, 22 GTnlafe.

śląski. Goście g ó rn o śląscy  zw iedzeń  u ta r to  D e l  i r jh  
c if .irm  by li w  te a trz e . J u tro  po c i i u  zwicp 
d zan ia  m iasta , w yjeżdżają .

O ZATRZYM ANIE M I N I S T E R 3 T W K U L T U R Y . 
(T ri. wł:). W czoraj popołudniu  u  p rezydoct*  u sa is tru w  
ir.lcirren iow rda w  spraw ie  u trzy m an ia  » !r ;e t* rs tir*  
k u ltu ry  i sz tu k i d o le g a ,y a  ogółu  p las ty k ó w  w ;*obto  
pp. O strow skiego, D ohrodzlck iego  i Lalew.-M a. Z ara
zem inne zw iązki, m ianow icie lite ra tó w  dz-eHmikarzy 
i a r ty s tó w  dram atyczny! Ti p row adzą rów n.iD yłą a itcyę, 

ROK OW ANIA O JEŃ CÓ W  ZER W A N E. (.Tri. W . B. 
K.). J s k  podaje  „F rzeg ląd  5Viecz.oniy" w sp ra v i«  po . 
w ro tu  zak ładników  i jeń có w  polskich  z Ito sy i sow i*, 
ckiej, paszły w o s ta tn ie j chwili zupełnie s i« o e * riu w »  
ne zm iany, poniew aż w chwili, g d y  p e r ł’-a k t* s je J ę -  
b iega ły  już k o ń ca , k o m is ju  bolszew icka w zw iązku 
ze zw ycięstw am i arm ii czerw onej n ad  D erckinem  « -  
częla  s taw iać  coraz now sze żąd an ia  i odracaać be* 
pow odu ro k o w a n ia  poczem  bez zaw iadom ien ia  w y ję . 
chała. W obec teg o  pow rót zak ładn ików  zo sta ł w s trzy 
m any prócz pierw szej p a rty i, k ió ra  w y jech a ła  do 
k ra ju  z b iskupem  R oppem  n a  czele.

W  SP R A W IE  PO W R O jftf JEŃ C Ó W . T ek  z W ar
szaw y. P o lsk ie  T ow arzy stw o  C zerw onego K rzy ża  
k c n m n ik ije :  WTAnc ric u s ta n n y e h  z a jy ta ń  o term inie  
powi-etu zak ład n ik ó w  i jeń có w  cyw ilnych , jaJc ró w 
nież ok reślen ia  m iejsca przekrocz.em a frontu pr^ez 
po w raca jące  do k ra ju  osoby, de lcg acy a  po lskiego Tow. 
Czerw . K rzy ża  w y jaśn ia  eo n a s tęp u je . Z ak ładn icy  
po lscy  są  w K osyi scw ieck iej zw olnieni i sk o n cen tro 
w ani przew ażnie  w  M oskwie, gdzie grono  osób 7, p. 
B ronisław em  B ary lsm m  n a  czele c ia cz a  ich o p ię tą  
i zasp; k a ja  ich po trzeby . R ząd  sow iecki w yznaczy! 
term in  w y jazd u  z.ak siln ików  z M oskwy n a  dzień  8 
g ru d n ia  br., wobec jed n a k  jwośby sw iyc.h zak ład n i
ków , skierow .L iej za pośredm etw era  p. B a iy lsk icg o  do 
w łaściw ej wlad/.y sow ietów , w yjazd  ich u legł k ilk u , 
dniow ej zw łoce w celu zlikw idow ania  sw ych  in te re 
sów .

DELEC-ACYA PR A CO W N IK Ó W  PU BLICZNY CH W  
W z\R SZA W IE. (Teł.) W W arszaw ie  baw i d r ic g a c y a  
urzędników  i p racow ników  publicznych  w szystk ich  iy -  
k a s te ry i u rzędniczych i szkó ł m ałopolskich . Duiegae.ya 

’ ta  p ize ils taw iła  w y b itn ie jszym  posłom  i p rzew odn iczą
cym  k lu b ó w  sejm ow ych uchw alone  na  w iecu  w K ra 
kow ie jm stu ła ty , a  n ad to  p rzed ło ży ła  p in tea t p rzeciw  
zauijerzonem u u k ró cen iu  p raw  o b yw atelsk ich  u rzęd 
ników . r e s tu la iy  te, należycie  um otyw ow ane, p rzy ję li 
wyżej w ym ienieni bez w y ją ! ku  życzii wie. M inister 
sk a rb u  je s t  za  tern, ab y  pracow nikom  publicznym  u- 
r tg u lo w ać  p lace  w ten  sposób, ab y  n ie  po trzebow ali 
ubocznie zarab iać . J e s t  za  p cd w ó jn tm  policzeniem  
la t  w ojennych , z a  p o p raw ą  b y tu  em ery tów  I w o g iie  
zajm ujo życzliw e stan o w isk o  w obec przedłożonych 
mu p o stu la tó w , r re z y u e n t  m in istrów  po szczegółow em  
p rzed staw ien iu  m u p o stu la tó w  oznajm ił, i c  spraw a 
rraco w n ik o w  publicznych  leży  m u n a  sercu . Z araz 
na piorwezom  posiedzen iu  R ad y  m in istrów  zaznaczy! 
to , że p ierw szą  tro sk ą  now ego rząd u  m usi b y ć  p o p ra 
w a b y tu  p racow ników  p u b licznych , k tó ry c h  w y nagro 
dzenie je s t n ied o sta teczn e , p rzyczem  dodał, że rów no
rzędn ie  z p o p raw ą  b y tu  dąży ć  będzie  do  o g ran icze 
nia liczby  p racow ników  publicznych . P rzy rzek ł rów 
nic o, że s ta ran iem  rząd u  będzie zapew nić  p racow ni, 
kom  publicznym  p rzy d zia ł d ep u ta tó w  jak o te ż  u reg u 
low anie ich p iać. M inister ro b ó t publicznych, do  kló- 
r cgo d c p u la c y a  zw raca ła  się  w  s jra w ie  a k cy i m ie
szkaniow ej, p rzy rzek ł z p rz t znan y eh  n?. ten  cel k re d y 
tów/ k k  n a jd a le j id ącą  pom oc k o o p era ty w o m  u rzęd 
ników . M inister a p ro w iz a c ji  p rzy rzek ł d o ło ży ć  s ta ra ć , 
by realizow ano  ju ż  d e p u ta ty  w  da lszym  c iągu  były 
pracow nikom  publicznym  reg u la rn ie  w ydaw ane.

D ELEG A C Y A  P. TOW . FE D . (TH. v Ł ) B aw i w 
W arszaw ie  d c lc g a iy a  P. Tow . Pcd . ze Lw ow a. W  dniu  
wczor.aj17.ym  b e la  w Sejm ie i z ło żv la  n a  ręce  m a r
sz a łk a  m o m oryai 7. żądan iam i m ałopo lsk ich  n a"czy e ie ll 
szkó ł p o w s z c h n y c h . Ż ądan ia  id ą  w k ie ru n k u  po

p raw y  b y tu  m nte ry a ln eg o  i ap row izacy i. D tle g a iy *  
o d b y  a rów nież k o n fe ren cy ę  z m in istrem  ośw ia ty .

URUCHOM IENIE GAZOW NI V/ W A R SZ A W IE  
(Tcl. wł.). W czoraj o godzin ie  10 rano  u k aza ł się wro- 
szcic gaz. S ta ło  się to n a  sk u te k  rozp u raąd zen ia  n a d 
zw yczajnego  k o m isarza , k tó ry  w  porozum ien iu  z mi
n is trem  sp raw  w ew n ętrzn y ch  n a  zasadzie  u s ta w y  < 
stan ic  w y ją tk o w y m  n a k a z a ł u ruchom ieniu  gazow ni a t  
do czasu  "-ózjiTawy sądow ej, k tó rą  m ag is tra t w ytoczy! 
gazow ni. R o zp raw a  s ą d e n a  rozpocznie  się  za  k u l  1 
on i i zakończy  się  p raw dopodobn ie  sek w estrrm  za  
k-ł idów gazow ni.

SZER EG O W C Y  SK A ZA N I NA ŚM IERĆ. W  proce
sie o k rad z ież  opon gum ow ych  zap ad ł w y ro k  *ądu wo
jen n eg o  w arszaw sk ieg o  O. G. Szeregow cy b ran ży  k o 
lejow ej: E dw ard  G rabow ski, W ład . Ż ółkow ski * Ig n a 
cy C iesielski zosta li sk azan i n a  k a rę  śm ierci przez 
ro z s trz e la n e . O brońca p rzed łoży ł w rJosek  o rew izyę 
procosu. W yrok  zo sta ł p rzed łożony  N aczeln ikow i p ań . 
stw a, j

Z kraju I ze świata.
D E K L A R A C Y A  LW O W A  PR Z E C IW  STATUTÓW . 

PA R Y SK IEM U  DLA G A LIC Y ! W SC H O D N IE J. V<
licznych lo k a lach  i in s ty tu c y a c h  p u d it  znycn  L w ow a 
w yłożono  do p o dp isu  a rk u sze  z p ro te s te m  obyw ałel- 
u lw c ni. L w ow a przeciw ' s ta tu to w i p a ry zk tem u  dla 
Galicyi wschodniej.

GROŹBA ZASTANOWIENIA RUCHU K O L E JO W E 
GO. TcL n im  ze L w ow a: We w schodniej M ałopoise* 
grozi zas tan o w ien ie  ru ch u  ko lejow ego , a  to  z togo 
pow odu, że w sk u tek  n ierów i ego ro zd zia łu  w ęgla  dy- 
r e k in a  k o le jo w a  lw o w sk a  o trzy m ała  ba rd zo  n i tw y  
s ta rc z a ją c y  p rzy d z ia ł n a  sw oje  p o trzeby .

Z W IĄ Z E K  L EK A R Z Y  RZĄDO W Y CH. (Tcl.) Z inl 
e y a ty w y  zw iązku  lek a rzy  rząd o w y c h  M ałopolski w e 
Lwow ie tw o rz y  się  zw iązek  o g ó ln o p a ń s tw o w y  Ic k a  
rzy  rząd o w y ch  P o lsk i. Z jazd  k o n s ty tu u ją c y  teg o  z n ą -  
z.ku odbędzie się  w W arszaw ie  d n ia  4, 5 1 6 s ty czn ia  
1920 r. N a  zjeździć m a być  u ch w alo n y  s ta tu t  zw iązke 
w y d la  lek a rzy  całe j R zeczypospo lite j po lsk iej.

GLOS SUM IENIA. Zc L w ow a donoszą . C złoneu 
W yd zia łu  k ra j., d r  T . Jć la t  znalaz ł v n iedzielę  w ie  
czorem  w sw ej sk rzy n ce  lis tow ej k o p e rtę , z k tó re j 
w y p a d ł zw itek  n o i lK i-ko ronow ych  o iaz  n a s tęp u  
ja c y  lis t: „ Ja śn ie  W ielm ożny P an ie! U krzyw ds >cm 
S k arb  k ra jo w y  i chce tę  k rzy w d ę  w ynagrodzić , udaj* 
się  do Ja śn ie  W ielm ożnego  P a n a  z p o k o rn ą  prośbą 
oddać te  pen iadze , tj .  2.500 K . Skarbow i krajow em u, 
a  B óg to J a śn ie  Pan i  w y n ag ro d zi, n ic  p o ap isu ją  się, 
bo to  m a  w iedzieć ino R óg jeden  co n a d  na r ii‘‘.

P ibow nia  i c h a ra k te r  p ism a  w y k a zu ją  n a  człow ieka  
bez średn iego  w y k sz ta łcen ia  Ja k z _  wobec Ligo c-d*- 
w ieka  i w obec jćg o  czynnej sk ru c h y  w y g l ą d a j ą c a !

. 285 50 , ł iaao.
m arek  po lsk ich , 5 ‘50 rubli.

O PL A C  FDD BUDOW Ę O P E R Y  W  K R A K O W IE ,
P / d  p rzew odn ic tw em  p. G uctza-O kocżm skicgo odbyło  
się  w czora j p ierw sze  posiedzen ie  k o m ite tu  śc isłego  T o  
w a rzy s tw a  ak cy jn eg o  ,,';Opcra p o lsk a  w  K ra k o w ie " .:

REZD LU CY E W  SP R A W IE  G A LIC Y I W SCHO D
N IE J, ja k  iu fe rm u ją  dzienn ik i w arszaw sk ie , n s le zy

, , o i J f ą  ? '' um yw a P rzedm io tem  obrad  K o n ć to tu  by ł w y b ó r p lacu  p o d  ró w n ó jz eśn ie  o d sy łać  w 'iśc ie  rek o m en d o w an y m  do
i i L  5 , ju .r a  zaczy n a  ju ż  b iulow ę gm ach u  opery . D y s k u s /a  n ie  d a ła  zadaw ał- p o se ls tw a  an g ie lsk ieg o  pod  adresom  p o sła  i m in is tra

‘ ' V -?  , pow oli, az N ow ego R oku , k k d y  n ia ją ce g o  y y n ik u , z  p o w o d a  rozb ieżności zdać . R oz- u j e łuom ocn icnego  p. P .urobolda z 1 ‘arszaw io. Iiezo-
pi z j  słów ią , .p r z y  rrw a. d n ia  na  zajęczy  sk o k " . p a try w S p o  5 p laców  i  m ianow ic ie : lucy*  t* o ile m ożności o ó w ten y  b r ć  p rzesłan e  w  tło-

h, i  y V f  ^ tZi n iczcS ° . n a m . ^ ’Y e) w e. 1) P ia n ty  D ietlow ^kic. m iedzy  u li "  ‘ ...........................................b jw a , chyba k ło p o tó w  ap row rzacy jn y c ii, co jed i
tru d n o  u w ażać  za  j.rz y b y te k  po zy ty w n y .

1) Pi an ty  D ietlow skie , m iędzy  u licą  S ta ro w iśln ą  u m aczeru 1 a ig ie lsk ic m  l u l  fisn c u sh iem  
-7- — : .....—  m j - i -  -  '  aw zm i H fj f j j jy  W  W A R SZA W IE.

y c ieczk a  G órnoślązaków , złożona z k d -
jeu i.. io lopolcm . Za p lacem  ty m  p rzem aw ia  p o ł t ie n ie  jeg o  GÓRNOŚLĄZACY W W A R SZ A W IE, (T ri.) W  W a r  

w sam em  cen tru m  t . ic lk ie g o  b ra k o w a , p ięk iia  p e r - 'g z a w ic  Iiawi w yeieczk?

p rzechow uje  do o d eb ran ia  przez spowwcint.ęa, ki , ry  
zapew ne sjrow odow al w ynagrodzen ie  szkouy  sk arb o w i 
k ra jow em u.

ARCHIW UM P O L S K IE  W  L U B LIN IE. D aw n» p*ft 
atw ow e arch iw um  po lsk ie  w  i-ablin ie, c tie a io tą e e  n ie . 
im ie rn e  sk a rb y  zro<ieI y c ir  ’ch- wywiózł rz ąd
ro sy jsk i jeszcze  w ro k u  -7 do \  Ina. ^Obecni© udało  
sic L ublinow i u zy sk ać  zw ro t w yw iezionych  a k tó w  
’-’rzy  p am o cy  w ładz w ojskow ych  i w ładz  w ileńsk ich  
przewidzi-no* je  do  Lublina, g dzie  zo s ta ły  um icuzczo- 
ne w lokalu  arch iw um  p ań stw ow ego . A k ta  zw rócone 
obecn ie  Ucz-ą 3518 tom ów , g d y  ilość  i om ów  w y w ie
zionych  w ro k u  1887 m ia ła  w ynosić 4822. B rakuje 
a k tó w  sta rszy ch  z w iek i XV i XV I, n tó ru  R o syan ie
•wini.*!odii A r. kł l.n,«r I11K Pr/ir/iwen/lnw yw ieźli do M oskw y lub  P io tru g ro d u . 

PR O T E ST  ST A N ISŁ A W O W A . '(Tel.) T y m czaso w a

i .

S S S K f S T - i e n ,  I ^
ię p ra -v  k u ltu ra ln o -o św ia to w e j, ja k o  „ K u rsa  dla, do  części m:.i ta, debra ' k ' m u n ik acy a  ’ tram w a j wa. N a 1 W estfa lii. P rzy jęc iem  zajm uje  się  k o m rte t g o rn o - jc iw  prow izoryum  O m ieyi w schodm ej, z apelem  no

J CT.22 p o W rÓ S  
i  o r d y n u j e ,  s » k  z w y k l e ,  i 5 2 ? 3 * . y  u l .

W ykonu je  w ed łu "  m etody  am ery k ań sk ie j speeyalno  szozdaI oez 
pod liisb icn ia , m ostk i, ko rony , zoby n a  śrubkach ,' jak o też  w szelkie inne 
w zak res  d en ty s ty cz n y  w chodzące ro bo ty , po cenach um iarkow anych . 

H e j a e r a k a p j f  r e s k E i t e c z i f r i ^  s a §  s a n  p o c z o M ^ s s I a .
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J
rz ąd u  i Sejm u, a b y  c a  zn ak  p ro te s tu  odw ołał Łfcych j N ie s t e b n ą c e m  p o w o d z e n ie m  c ie s z y  s?ę z n a k o
jeh io m n en ik o w  z Faryża,

T ak ą sa m ą  rezo lucyę u rb tra lr.n o  n a  w iecu  obyw a:el 
tk im  w S tan isław ow ie tv sali Sokoła, p rzycsem  z łożo
no ślubow anie, że lu dność  polaka n ie  pozw oli tej 
ziemi sobie odebrać.

PR O TE ST  ZALESZCZYK . (Teł.). Z arząd  gm iny  w 
Zaleszczykach w ysła ł do N aczeln ika  p ań stw a , Sojm u 
rządu  polskiego rezołucyę, p ro te s tu ją cą  przec iw  pro , 
w izoryum  w schodniej Galicyi.

PRZEM YŚL, 19 g rudnia. (O fiara zaw odu. — Spe 
k u lacy e  w alutą). Epidem ia ty fu su  p lam ifteg o  siąga po 
©waz t.o now e ofiary  On egu aj zm arł w naszetn  m ie
c i e  lekarz  m iejski d r  Z ygm unt ł/ar.licim , n a o aw iw sjy  

ty fusu  p lam istego, śm ierć  ogólnie cenionego le
k a rza  ry w o ła ła  h  szerok ich  sferach ra sz e g o  m iasta  
żai tfębóki. Z m arły by ł bowiem  wfrofam  Iekarza-oby  
w itpla. k tó ry  n a  każd e  z aw o ła r ie  n iósł pom oc ludaro- 
ńci P odczas oblężenia P rzem yśla  przez R o ry a n  p o 
zo sta ł na  p o ste ru n k u  i od d a ł ludnośc i cyw ilnej nieo
cenione usługi. T o też m ieszkańcy  P rzem yśla  zs-ho- 
w a ją  w.- w dziąćm ej pam ięci sz lachetnego  lekarza , 
k< .ry p -d ł n a  poste ru n k u , n iosąc  bliźnim  pom oc. Po
g rzeb  odbył się w  p iątek . 19 bm . p rzy  tłum nym  udziale 
publiczności.

mity f ila  amerykański

Kara za tiiiiszBMG
W »UCIESZE*. 13100

W przygotowaniu senzacyjne programy 
świąteczne.

POWODEM WIELU CHORÓB i rozprężenia 
organizmu, wywołanego okropnościami wojny,
jest, jak uczeni udowadniają, brak soli lecyty- 
nowych w nerwach i mózgu. Rozprężenie fco zna.- 
ir.ie.wije się bólami płowy, nudnościami, biciem 
serca, ckłiwoścrą, bezsennością, ociężałością ca
łego ciała i brakiem energii, to jest siły odpor
nej. Wojna i skutki tejże podkopały organizmy 
nasze w zastraszający sposób. Zadaniem naszem 
jest więc uzupełniać ten brak soli lecytynowycb 

i jest wiec uzupełniać ten brak soli leevtynowych  
upicee wl rdz micjscoy yrh polew się spekulantów, organizmie w naturalny sposób. Znanym u- 

KWrzy w spnsob bezczeluw uprawiają spekulacje wa- 1 ,l , , • i.
łu tow e v  kawiarniach i lokalach publicznych. Także esonym udaio Się z jc j ł urztcl. wydobywać oy/C
rozm : ite  k a n to ry  w ym iany u p raw ia ją  w yzj sk n a  wy- sole, 
so k a  skalę  p rzy  zm ianie m arek  polskich  i iuDycii j o**io
p: >1-1

FI? IA KGIĘGARNf O FB ET K N ER A  I W O LFFA  W
POZNANIU. D ziennik  P o zn ań sk i11 oonosi, że firm a 
k sięg arsk a

zwane lecytynowe fosforanyn, konie- 
do normalnej funkcji systemu nerwo

wego które są w sianie organizm ludzki do ró
wnowagi j^wyprowadzić. W preparacie Xorvi

zontu jącycb  księg ars tw o  poznańsk ie  kupicctw o, in siy  
tu cy e  c tw ia to w e  i k u ltu ra ln e , w ładze szkolne oraz 
u n iw e rsy te t

W  N IEW O LI U UKRAIŃCÓW , m ianow icie w szpi-

nie asymilującym się z organizmem i sprawiają
cym uzdi owionie nerwów i pr/er to całego or
ganizmu ludzkiego. Nervivit wskazanym jest

ta lach  ziem skim  zak,.żnym  i żydow skim  w K am ieńcu  ; w ię c  d l a  k a ż d e g o  c h o r e g o  d o  o d z y s k a n ia  s i l  i d l a  
Podolskim  oraz w jszp iódu  w  N ow ej U szycy, zm arło  a r o w e g o  d o  p o d t r z y m a n i a  t o k o w y c h ,  w y w o ła 
ne ty fus p lam isty  78 żołnierzy polskich, w ziętych  do 
niewoli przez U kraińców . N a razie  n iew iadom o, ilu 

.cń có w  polskich zmarłe w  w agonach  kcle jow ycti m ię
dzy K am ieńcem  a P łosk irow em , gdzie jeńcy  byli przez 
d łuższy  czas trzy m an i w na jgo rszych  w arunkach  ży
w nościow ych i san ita rn y ch .

EK SPO ZY TU R A  KOMISAP.YATU C ZESK IEG O  W 
BOGUMINIE donosi, że pociągi k o a licy jne  w czasie ud 
£0 do 28 bm. nie będą crzy jm o w aly  żadnych  p ry w a t
nych  osób do przew ozu.

MAKARYK DOKTOREM  HONOROWYM. (Te).) Cze- 
skie Biuro prasowe donosi, że rektorat uniw ersytetu 
w Strasburgu zamianował K asaryka doktorem  hono
rowym.

CZESKA „W SPANIAŁOM YŚLNOŚĆ". „S Icv rn*ke  
ł ł la s y 11 i „N asa  O raw a1', oraz inne g a z e ty  czeskie  roz
p isu ją  się o w spaniałom yślności p rezyden ta  republik i 
czesko-slow nokiej K asa ry k a , który rzekom o d a ł a n n e .  
t ty ę  w szystk ich  żo łn ierzom , zn ajdu jącym  się w Pol 
sol-, ze sp iszą  i O raw y, jed  locześnie słodkim i w y ra 
zam i w abiąc ich, by  pow rócili n a  Spisz i O raw ę, gdzie 
p rzy jm ą  ich , .t  o tw artem i ram ionam i11. N asi Spiszacy 
i O raw iaey do ł ychczas n ie reagow ali n a  la p ro s m j 
czeskie i reagow ać nie rry śią  Ich hasłem  d o U i  i n a 
da je s t obronić O raw ę i Spisz, w ypędzić Czi chow z 
rodzinnych zagród, ch o ćb y  kosztem  własnej krw i, 
w m snego życia.

W STRZYM ANIE RUCHU NA K O LE JA C H  W Ę 
G IER SK IC H . (Te!.) W ęg iersk ie  biuro  koresp . donosi: 
U rzędow y ko m u n ik a t zapow iada  w strzym an ie  ruchu 
osobow ego na  w szystk ich  k o le jach  w ęgierskich  w 
czasie od 24 g rudnia  do 1 s ty c zn ia  w łącznie.

UCHODŹCY G A LIC Y JSC Y  Z BUD APESZTU. (Teł. 
w ■iMiyi i\ czoraj opuściło  700 uchodźców  g a lic y j
sk ich  B udapeszt, a b y  u n iknąć  in te rnow an ia . Uchodźcy 
jad ą  przez K oszyce do Galicyi.

C’P^ZIKmRv CI;NY d w o r c a c h  W IFn NSKICH. 
U ftł. wł.) Na dw orcach  w iedeńskich  onetrdaj i w czoraj 
rano  w da lszy m  c iągu  rozg ry w ały  się  na jd z ik sze  so-e- 
uy. . W szystk ie  dw orce by ły  form alnie oblężone. Co 
chwila przychodziło  do gw ałtow nych  sta rć , poniew aż 

t y  0 ę &ób._ k tó re  z rewo! .reram i w- rę k u  pró-
w aty to row ać sobie d rogę  do w agonu. Je szcze  wezo- 

m j p izeu  południem  dw orce kolejow e otoczone by ły  
Kor' jnem_ w ojska, k tó re  odpiera ło  z bronią w ręku 
Cisnące sk- tłu m y  publiczności. W czoraj w ieczorem  
odesz ły  o sta tn ie  pociąg i OEcbcwe p rzed  św iętam i. Po
w szechnie p an u je  ogrom ne rozgoryczen ie, żc tak  p ó 
źne ogłoszono w strzym an ie  ruchu  ko lejow ego  w ty 
godniu  św iątecznym .

nia odporności, energii i tego ogólnego stanu, 
który nazywamy świeżością, młodością, rzeźko- 
śtią.

Nerfivit otrzymać można we wszystkich* ap
tekach, składach Państwa, ewentualnie kiero
wać zamówienia do apteki Barcza, Warszawa, 
Marszałkowska 94. 12944 4

Z UNIWERSYTETU JAGIELLOŃSKIEGO. F. Jan
J o n  asi k,  “odem  z G iebułtow a, p ra k ty k a n t s ą d o  
wy o trzy m ał n a  U niw ersy tecie  Jag ie llo ń sk im  stop ień  
ufKtóra praw .

„SZ C ZU TE K " w y ją}  o s ta tn i nu m er w  ty m  roku ja k o  
sp ecy aln y  ..g w iazd k o w y 11 w  podw ójnej objętości. 

Znajdujcie*- tu  u tw o ry  w ierszem  i p rozą  p ierw szo rzęd 
ny ch  piór sa ty ry czn y ch . ja k  J ,  L em ański, B. Hert/.. 
T ersy tes , B urj Ja n , G rus i inn i, doetosow anych  do 
a k tu a ln y ch  w ydarzeń  p o litycznych  itd . Z eszy t zdobią 
Lczne d o skona łe  rysim  „i.

,,H ’ JR l PO LSK IE G O " n u m er 7 p rzynosi uroz- 
m a ony wielce k a le jd o sk o p  rzeczy  pow ażnych  i lek 
k a  h, sa ty ry czn y ch  i Jm m o ry sty ćzo rn -h . fóajnow szy 
,.ł:st d r  '"m ety po lsk ieg o 1 p orusza  d tied z in ę  n aszej 
p o ..ty k i zag ran icznej i d y p lom atycznych  stosunków , 
zmariy h u m o ry sta  S t. N. p isze ,.o s tra jk u  d ru k a rsk im " , 

o koncu  św ia ta  opow iada pan  radca . A k tu a ln e  
L cs tra cy e  d o p e łn ia ją  treści num eru,

—  ------------------------------

R E PE R TU A R
M IE JSK IE G O  T EA TR U  IM. JU L . SŁO W A CK IEG O . 

(T ydzień  św ią teczny).
. ,a - bm. popo}.. „ Je szcze  w czora j"  Zcfii 

W ójcickiej w ieczorem : „K ina11 L. K: m pfa 
P o n ied ziaT k , 22 lim.: „Nina*1 L. K an r j* 1.
W torek . 23 bm.: „N ina" L K am pfa. 
firoda. 24 bin.: T e a tr  zam knięty .
C zw artek , 25 bm. popcl.. „BeUeem  p o lsk ie11 L. R y . 

d la, w ieczorem  „B cfleem  po lsk ie11 L. R ydla.
P ią tek , 26 bin. p epob . „Betieem  polskie*  R. R ydla, 

w ieczorem  „N erw ow i11 t t  c a rd o u  i T . B a n ic r11. 
Sobota, 27 bur.: „ P o P ty k a 11 W i. P c rzyńsk icgo , 

R E PE R TU A R  
4  M IE JSK IE G O  T EA TR U  FO W SZECUN EG O.

( Tydzień św iąteczny).
N iedziela. 21 bm. popoł.: „ S io s tra  H e lena"; w ieczo

rem  ,.L .tasz  i F e r lm u tte r11. 
ro n icd z ia ii k , 22 bm.: „R iate  fa rtu sz k i11, 
w to re k  24 bm .: „K siężn iczka  C zard asza", 
b roda. 24 bm.: 'l e a t r  zam knięty , 

zw artek  95 bm pt.noL: „Bożo N aro d zen ie1*, w ie
czorem  „W icek  i Wacek**.

F ią t.jk  2u bm. popoł.: „B oże N arodzenie  *, w ietzo- 
cem „B .ale .‘rrtu szk i*1.

Sobota, 27 bm. popoł.: „Boże N arodzen ie" , wieezo- 
rt iii ..P aron  G; pański11.
r r m ' ' r u  *3 ' - 2-^L0m ' P °P oI-: „D w aj z łodzieje", w ieczo-Xcm „C L izesn iak  w ojenny*.

v -  a - , R E PE R T U A R  „B A G A TE LI".
im , f 8 J!n- P°Poł.: „ABC w  m iłości1*, w ieczo
rem ..B oztw or p rof. p y l i : 11

fo n ie d z ia ie k , 22 b m .. „ T a n ce rk a 11.
R E PE R T U A R  O P E R E T K I Vi „NO W O ŚCIA CH ". 

N ifo z id a . - !  bra. popoL: „ P o lsk a  k rew ", w k czo rem  
fcW icem alźonek .

I oniodzia łsk , 22 Łm.: „T am , gdzie  sk o w ro n ek  śpie-
v*

. SLUD. Dnia 14 .gnania b. r. odbył się w Kra
lowie ślub p Dra Józefa FEIEDENJtERGA, 
idwokafa w Knurowie, z p. Doroto % Meitłisów
)VEI SMAlfOW Ą z Częstochowy. 13179

  -------------

Ktes. i t e i  i ssisitsi
— STANISŁAW KUTRZEBA: »Kongres, trak

tat i Pobl:a<. — Warszawa. Nakład óabetłinera 
i Wolffa. Str. 138.

Jest ito sprawozdainie autora z pobytu w Paryżu 
w charakft rze deligita na kongres pokojowy. — 
Rzecz ta była przodiniowm cykl u odczytów, jakie 
profesor Kutrzeba wygiotłł w Krakowie po swoim 
pc w rocie. W  dodatku inamy tekst dzulu VIII. czę 
soi III. warm.kow pokoju z 7 maja 1919 r.

— NOWOŚCI GWIAZDKOWE:
Holetna Z a k r z e w s k a :  »Dzioó Lwowa*. — 

Zbiór opowiadań. Z UusŁracyami i winietą artysty 
mularza Jul. Szyllera. Kraków. Nakładem wyda 
waacfwia »Szezorbiec<.

»Polska zagroda*. Wydamie drugie. Kranów, 
1919. Słowa inżyniera W. Zapałowicza, rysunki 
Andrzeja Olesia.

Wiktor G o m u l ’ c ki: »V»Tspomnionia ni«bie-
sldcgo mundurka*. Wydanio trzecie. Z C rysunki 
mi K. Górskiego. Warszawa. Nakład Gebethnera 
i Wolffa-

Lueyam R y d e l :  »Dzicje Polski dla wszystkich*. 
Okładka art. J .  Bukowskiego. Z przedmową H. Iiło- 
ścickiego. Warszawa. Nakład Gebethnera i Wolffa. 
21 K.

ZoGa U r b a n o w s k a :  i>Z!oty pierćciyń*. Gjki- 
wiadainie dla młodych dziawczątek. Z ilustracya- 
ini S. NoTblina. Wyd:*nk> mowę. Warszawa. Ge
bethner i Wolff.

Ed wiard S ł o ń s k i :  * Zatopione królestwo*. Opo
wiadani" o prawdzie i nieprawd zie*. Z ilustr. R No
wakowskiego. Warszawa. Nakładem Gebethnera 
i Wolffa.

i i  ja już czytam*. 50 powiastek dla małych dzie
ci. Napisała M. Werylio. Wrtrszawa. Nakład Ge
bethnera i Wolffa.

— NOWE KSIĄŻKI: >
Szymom A s k e n a z y: »Napoleon a Pilska*. UT. 

Wan zawa. Tow. wyda/ynicze. 1919. Str. 445.
Stefan K i e d r z y ń s k i: »Pożar«. Powieść. •— 

W r.rszawa. Nakład Gebethnera i itołtfa.
Steian N e l s k i  >Fhariniusz Sanga*. Trogedya 

w 4 aktach Wisleń, 1919
rI adeusz A d a m  o z e w s k i: »Reforma waluto

wa w Pt isce- Poznań, 1919.
Stanisław  M a  t z k o: >Zasady rysunku początko

wego Lwów, lwli). Książnica T ow arzystw a nau
czycieli szkół wyższych.

Ktiroł R o s e n f e l d :  »Pożar krwi*. Poez.ye
z t k< pćw wielkiej wojny. Warszawa—Kr.oków. Na
kładom J. Czerń■•ckiegD.

— WARSZAWA — ŚLĄSKOWI. Orłczjdy o Ślą
sku polskim, wygłoszono w Warszawie na Akade
mii śląskiej przez A. Parczewskiego, S. Bełzę, dra 
I. Rostka. i W. L. Eeorta. Warszawa, 1920.

POWRÓT MIN. WOJCIECHOWSKIEGO.
Wćwezawa, 21 grudnia (Teł. wł.) Minister 

spraw wewnętj znyeh W o jcicyinawstlii pan^jedzie 
do Wkaroza-wy w j^oniedzułede,

Czśsi issfrzpoii stfesatn poisKa
Do wtoń/Awakich „Nowin Cothicimych“ do

noszą z Cieszyna pod datą 18 b. m.
Daia 14 b. an., późnym wieczorem na sla-eyi 

w Bogoaininie Cziosi w y s a d z i l i  z p o c i  ą- 
g u k o a l i c y j n e g o  d c l c g a c y ę  p o l -  
G tk ą ,  udającą się do Londynu i do Paryża, na 
czole któroj jeohał brat Naczolnika Państrwa, 
Jan Piłsudski. Dslegacya przybyła z powTCtem 
do Cieszyna, słrad telegraficznie zawiadomiła 
władzo w arszaiwt-ikie o 'bezprawnym gwaM a, 
na jaki pozwoliły sobi3 władzo czeski o.

Aystr̂ aoke księga czerwona.
Wteaeń, 21 g'7uduia (PAT) Rząd anstrą acki 

opublikował dtzisiaj część diuugą i ticiocią księ
gi czerwi mej, oNejmnęącej akta, otincaeąae sią 
do wypadków od 24 liipca do 27 sierpnia 1911 
r. Tendensyą tej publikacyi jest raaswiiinżenie 
Kłaniać i podkre-icŁue dążeń pokojowych An 
glii. Winę wybuch u wojny europejskiej zwała 
księga czerwona na ówczesny rząd austryaeki. 
Pol oLcyalna łłbiikiscLe Korresponrienz* do
nosi w tej sprawie: Ogłoszone akta nie dopu- 
slzioz«iją wątpliwości, że zamiaw sir Greya- złoka-

powiebfed, sełŁisklcj na. notą asustoo wggreisLąj Jedną z najbardziej rozpotrezechnioDwch 
prewMufnno do 48 gedżin. Hr. PercKlohł nie 3 przenoszących się chorób jest świerzb. Cfao- 
pRciaż też cleżą-ć ośw ki^cm ia w Pe!eę(n!»fbrwgu „ . . . ,
co do U  >  1 y a fc ^ o  C * in tm ssen m t A u sto- ^  ta> IDi3iS ^  ko
—-  ^  . . .  .  ,  , -  *2 A  M L ?  P*TT — *1 / \  1 > . • r\ V ł *1 A  v  m m - rt m a  m w— f i —. .  ——. a  A. — - _ «-»L «

Woęigicsr wobec aerou. N i«ncy p-cBGCźoa oty 1 ga
dowi aoEdrya.efco-męgitttCdetnu ręupoaytcyę po-
śrcidniecąteą Greya. Idoa kcnforemcyi, poruszo
na ypzttiz Greya, upadła jcdnaik aOauttikStetna wy- 
p,owiddvzcnia wojny prjzco Aueitffo-Węgiy Ser
bii. Mimo to koEtynuoiwał Groy dalej swoją 
aiktewę. Miało y j l  ptv.yjpó jniędtey. Seaęt&syrn w 
Peteifebuffigu a  Sazonciwetm do wyprkrny zdań, 
Saizonow jcianafe cofnął się, gdy otozypnał tc-Le- 
graifiieizmą wiadomość, że autmia arsstro-wggier- 
ska1 bamihandaięe jnaż 'BdJgtraid. Wieiiifą wairteść 
poliifytozimi posiada.ją npra.u-ozidania Mcnmsdorfa 
z Lowdyisu. WymiCia z nich, że Grey byS gotów  
pośredniczyć w Pctersbuągu jotó po wyW hiu  
wojny s-ecbtskiefj, żądał jsodinak ze- strony A pstro- 
Węgfer oŚT.-meozsnia co- dc. r.ksawiisłośei Sot- 
bii. WiidOń n a  dał taikiego oświakbctselnia. Pe- 
terśbiwg nio cliciał więicoj 2 WiedaMfiW wprost 
konfunoiwać. WówiozaP zaproponował Girtty kon- 
fóremcy-ę, żądając- od’ AuBtoo-Węgief Eaprfce&ła* 
nia iteok-óif nLepmzyjatei*Mdcb. Mątgl tę poparł 
tafla5® Bcriśm. Unia) 31 lipica odbyte) się w Wie- 
deia w  tej sprawie wpipółna rada- tninie-hrów, 
która ucłiwaliła' żądać EastonowLania. mobiliza
cji. rosyjskiej, natomiast nie zgcdńi.ć się na za
stań o-wienic krok ńw nkpTBy^aśiiclfeikiah przeciw 
Serbii. Ddcyeyę tę posiano do Berlina dopiero 
dnia 1  sierpnia. T^m/a; *sem AngCia, pesądteając 
Berlin o zlą woto. zerwała z Borlhictn etceunki 
dMiisomatydzno. W  3tsi,ę)rłizie rizoKwcmi-jj je&t rów- 
mto .zawarta: nota W ilisona z dnia 5 eieopma 
r. 1914, ofiarejąc pośriednicttiw®. pokojowe Arno 
ryki. Krięga czorty on a  pojawiła ftię w języku 
nicmiodkiim, an.gkfei.kn i kamieudkim.

0 potnoc dla AustryL
Patył) 19 gnrdiaia (PAT). Najwyiżrca Rada 

wjasitosowr.ła pismo do kandenza Pen nera. w 
kłórem trą o .raźnia rz;)«d austrya a ki do wydzier
żawienia ironcpolu tjdonjowcgo w (porozumie
niu »  całym ikomiżetcni, wyznaiwonj im przez 
pańistiwa koalicyjne. Dochód z  dzierżawy nia 
być użyty ną zakup**) śmtLków ż^nraoścŁ

w Turcy
Wiedeń, 21 gnuidnia (PAT). Donoszą z  Pary

ża: Depesza biura Routera zawiadamia, że sy- 
tmaicya w T w y i  kaztałliujo się w niepokojący 
sposób. Rizątl stoi po największej części pod 
wrpływ-am nfaejwnaBstóW. Autorytet jeigo jest 
coraz mniejszy. W  BEfCEagóhtości rośnie ruch 
antyangśołaki w za-ch. Anato'ii. Koalicyi staje 
się coraz trudniej przeprowadzić kontrolę nad 
armią tumy ką.
-. afcoiWRg

K U ‘ISA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ.
z dnia 25 g ru d n ia  1919.

ofiar. źąd.
A k c y e  bankowe:

Bank Przem ysłow y  615*— 645'—
B.tnk H ipo teczny  730'—  _ 1_
B ank  gal. d la  h and lu  i p rzem ysłu  570'— — *—
Cal. ziem. E a.ik  k red . '  500*— 540‘—
Gal. ludow y  B ank dla ro ln ic tw a  i h an d lu  280'— — *_

A kcy e  Tow . h an ć l. i p izem .:
P o lsk ie  Tow . handlow e 470*— 500'—
„ G ó rk a11 fa b ry k a  cem en tu  G00‘— 950‘- -
Gal. akc. Z ak ład y  górn . S ie isza  9o0 -  10401-

W aiu ty :
M arki po lsk ie  123‘— 133* ~

Tranz.akcw a iźóTiO 1?6‘3»7
R uble  c a r s l ie  po  500 rb  I 9C.1— 200‘—

T ra n z a k c y a  1971- -  19. *50
W p la ta  n a  W arszaw ę  — ‘—  *—

T ra n z a k c y a  1£C'50 12(i‘75
K U R SA  W IE D E Ń S K IE J C E N T R A L I D E W IZ  z 19 

bm.- K o p e rh a g a  3225 'po p rzed n io  3265), Sztokholm  
8000 (3530). ir.ne n iezm ienione. K u rsa  w w olnym  
obrocie: Z agrzeb  162— 172. B u d ap esz t po 10.000 ' R  
118‘5 S —128M0. B ud ap esz t p,, 1000 K 123—138. K ra 
ków  1.25-135, P rag a  276 -286. czeskie n o ty  po  5000 
K 27 4 -289, rześk ie  n o ty  drobn iejsze  271—2SG. n o ty  
jugosło w iań sk ie  140— 1611.

K U R SA  SZ W A JC A R 2K IE . Z urych. D«v.izv z dn ia  
19 bm.: B w lin 1 5 (1140), W iedeń 3‘10 (3‘iÓ). P rag a
9*25 (C‘50). l lo la n d y a  206 (20» 50), N ow y J o rk  545 
(555). T .eiiden 2095 (2093>. P a ry ż  50 (53'50), M cdyole.11 
41 (41 *D0), n o ty  ko ronow e (S to ).

K r?1"  0 n F :K1E z dnia 19 bm .: L ondyn
U’T.3 (lO iS)^ B erlin  5 4 2 Vi (h‘57M ), P a ry ż  2405 (2565). 
W iedeń P50 (UC5).

Z BANKU TO W A R Z Y ST W  W SPÓ ŁD ZILLC ZV CH W 
W A R S Z A W T . (Tc!.) W czoraj pod  przew odnictw em  
m ecen asa  Em ila W e:d!a odbyło  się  w alne  zebran ie  
ak cy o n u ry u szy  b a n k u  to w a rzy stw  w spółdzielczych. N a 
zeb ran iu  tom  upow ażniono  zarzad  do w y m ian y ”kapita-

‘zt słyszenia, obecnie w miarę zaniku potrzeby 
czystości, skutkiem niesłychanej drożyzny bie
lizny : mydła, zakradła się niemal do wszyst
kich warstw społeczeństwa. Podanie ręki, otar
cie się w tłoku (w ogonku) o chorego na świerzb 
zupełnie wystarczy, aby świenzbowiec usadowił 
się na skórze osobnika, dotąd zdrowego. 

Radykalną obroną pizeciw świerzbowi jest 
MAŚĆ .PRURIGOl -SPIESS* 

która z jednej strony chroni od zarazy, z dru
giej zaś strony dokładnie usuwa świerzl.

jpRURIGOL-SPIESS* nie posiada przykrej 
woni, nie trałn birdjzuy i nic drażni skóry, a je 
dnocześnie świerzb usuwa radykałtue.

Aby uwolnić się od świerzbu, wystarczy sto
sowanie maści »PRURIGOL-SPIESS« przez 
3—4 dn; przy uprzeduiem obmyciu ciała w ką
pieli mydlanej.

sPRURIGOL-SPIESO* z marką »Vr:elbłąd 
z palmą*, sprzedawany jest we wszystkich ap
tekach i składach aptecznych. 13129 2

PANNY, obeznanej z m a n i c u r e ,  poszu
kuje się za dobrem wynagrodzeniem do perlu- 
meryi. Zgłoszenia przyjmuje Biuro ogłoszeń 
Feliksa St-attera, Kraków, Grodzka 13. 13IS7

m r z s g g ^ ^ B B B g a a

E m i l  l i i l i i M
aptekarz

zmarł w* Zakopanem dnia 2 grudnia 1919, 
po długich, a ciężkich cierpi«uacłL, opa- \ 
brzany św. Sakramentami, ps sożywszy 

k t  47.
Fogrzob odbył się dnia 4 grudnia z 00- 
mu żałoby przy ul. Kaspruste (wiłSa „Za
wrat11 na dworze® kolejowy, skąd zwło
ki przewiezione zorały  do Kęt i ztożene 

w grobowcu rodzinnym
t y m r m - . i  » c  m r 9 sx »

ć ja ^ - B a r T g a r  ą g a s f i ^ i r a m ^ g r  a s a

t
I 1 m

RUTYNOWANY STARSZY KONCYrPIENT i 
z prawem substytucyi przyjmie natychmiast 
poradę w kancclaryi adwokaekiej w Krakowie, 
ewentualnie na przedpołudnie. — Wiadomość 
z grzeczności u »A la Ville de Paiis*, ulica F!o- 
ryańska L 3.__________________   43146
RA SWIETA!! SV/IĘTA!1

Nadszedł transport jabłek szwajcarskich. 
Sprzedaje się w każdej ilości po cenie hur- 
towcej, oraz transport zismuiakćw, mar

chwi i cebuli.
N. GRUENSPAN W KRAKOWIE, JÓZEFA 6 

w poaworcu, I. piętro 13173

- .... . . .  wymiany Ka.pita
lu akcyjnego banku, wynosząrogo 2 miliony rubli, na 
marki poLkio. Następnie upoważniono zarząd do po
większenia Kapitału zakładowego drogą wypuszczenia 
nowych imiennych akcji bankowych o sumę nomi 
nalną 4 miliony rcarek, zk.żcnycb w 4000 akcyacTl po 
1000 m.arok każdą, o-az do utw arzenia oddziału banku 
w Wilnie, jako toż do nabycia na ten oddział upa
trzonej w tyn celu nieruchomości. Nieruchomość la 
będzie kosztowała około 1 milion rubli. Dochód, jaki 
d.,je ona obecnie, wynosi 140.000 rubli.

G U B FR N A r OR B A N K U  AUSTRO W ĘG IE R SK IEG O
T cl. z V.Tie-Jnia: Urzędowo podają: Jak słychać, rząd 
anitryacki i węgierski porozumiały się, by’gubernato
rem Banku aosrro-węgier.-J.lcgi zamianować p Spilz- 
miillera. Z państwami narodouościowymi przedten; je
szcze nastąpiło porozumienie w tej sprawie. Nomina- 
cya będzie ogłoszona w najbliższym  czasie  w Wied
niu i w Budapeszcie.

ZNIŻKA PR O C EN TU  W  K A SA C H  W IED EŃ SK IC H . 
Wiedeńskie kasy oszczędności postanowiły znizyć z 
dniem 20 sty czn ia  ćul\ chczasowa stoi.e procentowa 
SA na 3%.

Odpowie;!ziciny redaktor:
MICHAŁ KONOPIŃSKI 

Wydawca:
RUDOI F OSMAN. ?

N a d e s ła n e *
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą cd redakcyl).

BIURO Sr EDYCYJNE H. MENDELSOIIN 
W KRAKOWTE poszukuje dia ekspedycyi i bu- 
chalt«ryi uktyalilikowanych urzędników. Pła
ca odpowiednia do ol o cnych waiunków. Refle
ktuje się tylko na siły rutynowano, także żeń
skie. Reflektomei (leflektantki) zechcą dołączyć 
do oferj_pisemnych tolgisy świadectw 13188

d l

wybitnych ariystów polskich okazyjnie do 
sprzedania Kraków, ubca Zielona L. 28, 
prawy parter, drzwi Nr 1. 13186

* i a

S i i i i i r
zaręczeni w grudniu 1919 

RZFSEÓW. 13165 JAROSŁAW.

,5-3 , ,
. . i j

BIURO SPEDYCYJNE

« S | ? ? 1 P n n l f t l
Ja L •&£

obecnie 13166 2
ULICA ZIELONA L 3 (TRZY), I PIĘTRO.

PROFESOR GIMNAZYALNY przyjmie ucz
niów na stancyę Lekcye na ir.iejscu. Zgłosze
nia przyjmuje p. Hejduk, Kraków, uTca Flo- 
rimńsfca L. 3 12366

geolog % państw. Instytutu gcoiociczcc^o 
w Warszawie

zmaid Jn. 20 gnid ma 1919 r. w Kraik.) wie.

Pogrzeb odbędzie fię z kaplicy cmentar
nej w Zakopanem 26 grudnia b. r. o go- 

uzinle 3 po południu.
O tem zawiadamia pozostała żona i ro

dzina.
Osobnych zawiadomień nie rozsyła się. 

Zakład po~rzebaivy »Concordia* J. Wro!nego.

t
Z Kopaszyna Sikcrskicli

l i r a  %/***»**'
wdowa po pułkowniku

przeżywszy łat 69, po ciężkiej chorobie, 
opatrzona św. Sakramentami, zasnęła w 

Pamu dnia 20 grudnia 1919 r. 
Zwłoki przewiezione zostaną do Lubziny, 
pow. Ropczyce, gdzie pogrzeb odbędzie się 

we wtorek, dnia 23 b. m.
O tem zawiadamiają pozostałe dzieci 

i wnuki.
Osobnych zawiadom ień rozsyłać się nw b^lzie.

aBSWIMbiiS .W m 1 
Zakład pogrzebowy >Concordia« Jana Wolnego.

BIEGLEJ STENOTYPISTKI w języku pil
skim i niemieckim, do natychmiastowego obję
cia posady poszukuje biuro techniczne M. KA* 
NAR.SK i SPÓLK \ .  KRAKÓW. S-.ewska L. 9.

Adwokat i obrońca w snrawach karnych

Es* E y g m i i i s t
otworzył kartcelaryę adwokacką w Krakowie 
ulica Zyfclikiewicza L. 1 2 ._______ 13073 5

ZAWIADOMIENIE.
Y/krótce otwartą zostanie »PERFUMERYA« 

I SKŁAD FRZYBOR0W TOALETOWYCH 
B R A C I  L A N D W I R T H  W KRAKO 
WIE PRZY UL. GRODZKIEJ L. 45. 13183 2

M O T Y L E  
TABLICE l  MODELE

ANATOMICZNE 12931 2

I F r a ^ i a e s *  - -  K r a b ó w .

ARTYKUŁY TOALETOWE

© p o ‘f e m © p  K r a k ó w .
12932

KUPNO. SPRZEDAŻ nieruchomości, zakładów 
handlowych I przemysłowych przeprowadza 

szybko 12978 C
POLSKA JENERALNA AJENCYA PRZEMY
SŁOWA s O B R Ó T *  —  KRAKÓW, ULICA 
STAR07T* I8LNĄ L. 6. Godziny biurowe; IU/2 do 

1 i od 4 do 6.

K s r s i e l p l  pm enf£zyc!i
udziela i dostarcza całego materyalu naukowe

go, uzupetnionego ostataiemi zmi -nami

F r ^ w f t t s a  sz^m d
DRA ABDERMANA 

I DRA HERMAN-RYCHLEWSKIEGO 
KRAKÓW, ULICA STRASZEWSKIEGO L. 26.

ŁL PIĘTRO (od 4—5) 13120 3
(naprzeciw' _Uniwrersytetu)._________

DO SPRZEDANIA: Frakowe ubranie, palta 
ł inne ubrania, jak również bielizna, buty mę
skie używane i nowe, kołnierz szalowy, tumaki, 
oraz kulry, łóżko, szafa, szafka nocna, otomana
1 inne drobiazgi. Oglądać można od godziny
2 do 3 ulica Pędzicków 22, II. p. 13089

E1URO TUELlNSKIEGO W KRAKOWTE 
PODWALE L. 3 

POSZUKUJE KAMIENIC W W I E D N I U  
: E A D E N I E. 13084 2

S A N K I  i S A N E C Z K I  
• własnego wyrobu

FABRYKA LALEK W KRAKOWIE, ULICA 
WOLSKA L 1. 12871

DO SPRZEDANIA: meble do salonu, maho
niowe, z koitsolą, cena 15.0C0 K, oraz kredens, 
Sićl do jadalni, rozsuwany, lampy elektryczne 
ozdobne i ma )zvna do prania na korbę. Wia
domość: ulica Batorego L. 19, parter, Kraków.

DZłtSCWSM NA POCIECHĘ! 
Przygotow lalki od maleńkich do najwięk
szych, ze zwykłymi i długimi wdosami do cze 
sauia, z i>orcel i błaszanemi głowami, w stro
jach i  bez. Mnóstwo zabawek: wózk:- konie, 
matadory, hu dawki, lampy mag., ęry towarzy- 
*kier sonkL układanki, łcam. bud. Przcwafnśt 
władnego i krajowego wyTobu. 11821 f
K R A K Ó W .  U L I C A  W O L S K A  f.

Z Ł O T O  D E ? I T Y S T Y C Z N £
oraz wszelkie wyroby jubilerskie poleca po 

umiarkowanych cenach 13006 2

O Z D O B Y ,  ŚWIECZKI,
OGNIE B E N G A L S K I E  OGNIE 

N A  C H O I N K Ę  12925 5

D r o b n e r * - K r a b ó w .

P r a w n ic z a  K u r s a  z b io r o w a
w grupach po 3, 5 i t. d. do egzaminu i rygor.

historycznego 
rozpoczynają się w e CZWARTEK, do sądowego 
L207S G ’ W PIĄTEK.
»I U S« Kursu Prawnicze »I U S«
KRAKÓW UL JASNA L. 10 KRAKÓW

DNIA 14 GRUDNIA ZGUBIONO w Teatrze 
Nowości* portfel a papierami wojskowymi 

i pieniądzmi- Łaskawy zrula-zca zechce pienią
dze zatrzymać, a pay-ie^y zwrócić. —  ADAM 

GMZIK, Kraków, tri.. Płorymóskń 42. 13168
WILLA W ZAKOPANEM, w cenirtim, z v.i-

l / i  DA V. MCT ,VO »F o  R F U N Y«, jedyne nosi w tc: sprawie: Ggloezone akta nio dopu- dokiem us gtpy, koanert, ełek .rjnca, system  
^ismo „ Pc cc, otworzyło bozpłatr.e biuro ko sizczają wątpliwości, że zamiar si.r Greya- zleć-:a- hotelowy', nadająca się na pcnsy&nat lub hote- 

mołżonstw. K.edakcya i Adininistracya:, łizowaria wojny daliby się ocięgrąć, ponieważ Hk, skanalizowana, wszystlde mieszkania woł- 
(v akow, Rynek główny L. 1 1 . Lv,rćw: Legio- w L-salmie. Lon-da siie, Parv.żui i Petersburgu i a orz \  -w- -i „ , •
IOW 21. Warszawa: Widok L. 19. Ogłoszenia I istniała w tym względrzie enaaera chęć. Pierw -jR?* : Iz-bDAMA. I 1 roiao c w biurze
natrymonkane po 5Q ii lub 50 fen. za slow.o.' &zym zgubnym bwjósn kr. BencktoSSa było od- j dzieaniKow i ogłoszeń Maryana Kupczy ca, Kra- 

•*3183 _____ rzucenie proipazyuyi roejpałiiej, by termin od-' ków, ulica Jagaelioaska L 7. 13184
i*3Ł-^ .̂ruw îSiWniwirMWMMiWOT^T -̂iirt-jira «sśsń*s._

Skład denfystyczng

JÓZEF LlILilCI
E r a J ń s r .  R m t i i  f i .  L .  i l

(Dom Wenecki)

I i ! .  2 8 3 .  M r e s  le ltS E * : M m  K r a t ó ®

poleca.

W S Z E L K I E  P R Z Y B O R Y

SPESYALHE ZŁOTO i LUTY
D E N T Y S T Y C Z N E
67S1 w najtańszej cenie.

Ml. M a d e m lc fe a  I. 23
d rzew o stan y , n ad a jące  sio do e k sp lo a ta c ji, oraz 
w szelki ścię ty  in a te ry a ł d rzew n y ; 11

m atęryał'1 drzownego, mebłowego, budulcowego i  opa
łowego, oraz wszelkich maszyn do obróbki drzewa.

Baczność 
r e s t a u r a t o r z y  i s z y n  k a r z e !

m
d o s ta rcz a

m i j ł i ił jMBEUtaa*ggggiia!icB»aaBe«efflBPeB»faKgggawatgs»BroaMBg»gaaa»B«̂ ^ww g™  łaraMa B || * ^
   a r  .>0 ^  vv-<h*pp> -

K R Ó W  A R  1 \ a J L 0 1 ^ U '  

Krakćw— PoJgerze. ulica C tc^ sm ostcw a L. 2.



.Kr U 9

W i r n m
tdz.ela lekcyj grv e s  skrzypcach 
$od przvstępnyn i w arcntam i. — 
Zgłoszenia pod „ t f t t ł z y s e i f 1 przyj- 
nfojd A( ia . „N. R ef.' 13087 1 2

sa g ą -
H0 mm

O f f r ^ d J r . k J k
(or.aty, kiikanaśc.o la t praktyki 
w większych ogrodach, poszukuje 
posady lub stosownego obowiązku 
yrzy gospodarstwie. —  Zjłćazenia: 
Artymittk, Rodniki, kolo Sniatyna. 

13W2

Kcsfyum brenzawy
łsodcy, na watalinia (260 K) i ta -  
ciki damskie Nr 3'J, bardzo tanio 
io  sprzedania. Ul. Grodzka 33, ofi- 
tyny, 1 piętro. 13150

Ł o f e s a J
la t 32, z pierwszorzędnych domów, 
poszukuje posady. W . G. Oświęcim 
Rajsko 2. 13093

p j a p i a
do wszystkich przedmiotów klas 
wydziałowych. — Z g lc ’z*nia zaraz 
pod „ iu s t U e n n o ś e '1 przTjmnje 
Adra. „N. Reformy". 13Ć94

Pokój z osobnem wejścism
ze światłem  elektr. z opuZsm, usłu
gą i calem otrzym aniem , natych  
miast do w zięcit. Wiadomość: ni. 
Retoryka 5, 1 piętro. 13095

PtfZi# $
od 1 styoznia 1020 

w Krakowie
większego m ieszkania 3—5 pokoi 
front na biurr, w obrębie plant 
w śródmieścia. T eksie na składy 
pożądane. Osoba, które w okaże 
lokal w  biurze „fndustryi", Rynek 
19, II p., otrzy.ua r a c r O d ę  w ra
zie wynajęcia w kwocie II 3000 

18068

Dla foto*rafóts i kup»ta
przyborów fotograliczuych 

poleca

/r a k u w , ul. S z e w sk a  27
Telefon 2298 

wszelkie przybory fotograficzne po 
cenach hartownych.

Wysyłki na p*owinryę za zaliczką  
zsła iw ia  nie odwrotnie.

130e6 1 3

Poszukują p ń
do wypożyczania W ynagrodzenie 
podług ma»wy. ZjUszunia listowne 
pod , M o z ^ a "  przyjmuje A im in. 
„Nowej Reformy". 18088 1 3

w Wikm lilo Eedml
poszukują zdolnego, rutyno
wanego a W ] ^ i e i t 8 |  obzna- 
jomionegc gruntswnie z prak
tyką prowincjonalną, stanu 
wolnego. WY-runki nader ko
rzystno. — Posada do objęcia 
z^raa lub 1 stycznia 1920. 
Uprasza się o podanie warun
ków i  referencyj. 13157 i 3

Dp praw
wład-ijący obok języka pol.ikiego 
t»';że doskonal* ięzykiem nioinie- 
ckim w iłowi* i piśmie, chcąc »n 
żyłkować znajomość niemczyzny 
“irzyjmie zajęcie r.a kilka godzin 
Jzirnnie w dzia.e koi'es»Gsdenoyj- 
nym lob pokrewnym w większam  
przedsiębiorstwie w Krakowie za 
um iark. wzneia wma^rudzeniem -  
Zełoszenia pod „L 1 2 “ preyjzuaie 
A dn. „ST. Reformy". i  2704 2 2

i

N a  R - w i ś ę i t a
polecam

c r z e a h y  ^ l e i s t e i e
d'a konaamów, Kółek i odsprze- 

dawców. C o l t  hur'ow e.
B. uOmic S ław kow ska 15.

1297* 2 2

O c*> iy  t a w *
■ 8 dań 8 kor. Ul. Gołębia 16, z p. 
W  abonamencie opust. 12751 2 15

HAJLfP$ZA PRZETŁUSZCZONA

iPAfAdoOBUWIAS
ICZAITIE KD̂ SERWUjE 
SKÓ^E .HADAIAC- jEJ 
MIE^KOiC i POŁYSK

Rspisffit ta Hiatów:

M.&tassii
KraKófił-Pd!fsof?!S
Dl. Twsrfeklsgo 4. '

12672 3 30

□ □ □  □
wydawnictwa

t* i9F9nt$f4 i W t§
10arszauia> Krake&» Pszsiai, LaMiUi Ud<
uaacooJŁioooa jaQQDOcanLiQ(?D aoaJ3i RcaceunBaaotju

T. RstOKKl. ROK 1863 W MALARSTWIE P0L3KIEM
63 kartony, reprodnknjąco na przedwojennym papierze arcy
dzieła Grottgera, Gierymskiego, .Malczewskiego, AaSriollśgo 
i  innych, w ozdobnej o p r a w ie .......................................£  60'—

Aleks. hr. Fredro. TRZY PO TRZY
pamiętnik z wypraw Napoleońskich, z 60 ilustracjami, wydanie 
ozdobne, w opraw 'e............................................................. K 70’—

0. Meli. OPiiESRt JMftl I N I *  SMtlllHE
te  101 ilustracyam., reprodakowanemi po raz pierwszy, cena 
w ozdobnej opraw ie.......................................................... K 64'—

T. Szydłowski. RUINY POLSKI
bogato ilustrowany opis szkód wojennych w dziedzinie za
bytków w Malopolsce i Rusi Czerw., cena w opranie K 105'—

■!. KissJtaki. KANCLERZ IRZIfaZ i QF SZYDIOWIEGII
z dziejów knltnry i sztuk1 Zygmuntowskicb czasów, ozdobione 
z górą 250 ryc. jedno- i wielobarwnemi, cena broszur. K 80-—

M. Konopnicka. POEZYE
w yd aje zbiorowe w 8 tomach, cena w oprawie od K 190”—

wzwyż.
Łla zbieraczy egzemplarza aa papierze czerpanym 

o p ra w n e w  ja r ę a m ia .

lisląliii l ’a uzicCl i
koron

DimJcowskś B. G ąsk i T o Ia ry sJ , opowiadanie przyrodnicze,
llustr., dla młodszych d z ie c i .........................................22'—

1 ahoulaye E. K rólew icz P u d e l, powieść dla starszej
młodzieży. . . . „ ...........................................................28-—

Makuszyński K  Jbprdzo d z iw n e  b ajk i, z ilastracyami 40'— 
Niewiadomska C O tera, czeg©  j u t  ffiifSma, przepiękne

opowiadania, z ilastracyam i........................................... 28 —
P o ls k a  zapi-oda, książeczka dla najmłodszych o życiu

na wsi, przepięknie ilustrow ana................................18'—
Siedleck AL, C iep ln y , powieść o czarach oceanu, z ilu

stracjami (dla starszej m łodzieży)........................... 16'—
Słoński E. ZatopiouB k r ó le s tw o , opowiadanie, z ilu

stracyami B. N ow akow skiego.................................... 40-—
Umiński Wł. P r z y u c z y  w s je im e , z ilastracyami . . 16 —

(Do cen wyżej podanych {dolicza się 10V„ dodatku drozyźn.)

m m iii I sKłGd nil! d. t t f lir a  i l i  Btei.Syisli
dla młodzieży, 

12838 2 3
posiada na składz:e wielki zapas dzieł ozdobnych oraz książei

odpowiednich na podarki.

09CISKI
brofiawki i  skórę 

zgrubiałą na po-lt)- 
azwrrh beapnwrotaie 

i bez bólu nsawa jL ia is L ';
irszawfe™

wie

wyrób, farmac, labor. „ A P . S S W i lŁ S S I “  u  Ws:
Sprzedają ,sz; tkie apteki i ss ia d r  ipteczn.. — k o r t o w a  1 d e ta l ic z n a  s p r z e d a ż  w  S r a k o  
i/t a p t e c e  E . W lsz u ie  r s m p g j ,  u l .  T lo r y a d a k a  1. 1 5 .  10371 10 0

■nt S~'T)

t e  Oks. faSryli „SW f, Pliiss
iJosiurczy \H riojKrólszym nm \

zc sfsil e,5̂ edi?“,
©silê śsR i  ielaza 
kî łt Isariiiaî  i «sl

no w$?Mw *icp2la!&5iy£!a, 
z z ę ś z i  z i  4 j  j fs li \nm m l & T & w t

kul do rałąii*  ̂dl? 
hdl 7̂ af}rcL dla SrariStiiÛ J i m zźw

i 2* i
K o s z io r y s y  i p r o j e k t y  n a  ż ą d a n i e .

Biura inżynierie, Krtói, ni. $<$. @eMy Z

m  i
zna,kosaitej, pierwszej jakości, 50% owocu,- cukru —  
-dOŚlarcza ce>'iai wagonami, w skr*yńkaeh po 10 i 20 kg 
lub w  beczkach po 100 kg, pc cenie bardzo przystępnej

S?fe rslRkis-iinsdises „ a a w "
O sssyt* , u*k;. 7 n « r } (  ’Oii l £ r

T eleg ram y: Z ia n ia  Ćiositii Telefony: 177 i  99.
Śjirzedaż w iniędzyczasio zastrzeżona. 12881 2 3

hf w ęgie l.
Przemysłowcom, wobec zmniejszonej produkcji oraz 

tfrc żyzny węgla i  ropy. poszukującym

E ? iły f5 0 f5 ^ rt« w e |
poiecauy długookresową dzierżawę położonych w ró
żnych strouach traja sij nodnych o różnej mocy, 
dających się we więksc-Jci wypadków przenieść ele
ktrycznie (lo miejsc, połużonych przy torzo kolejowym.

i  KfSj6tt9 M M  ais przepię* Ul ,# w «
in ó łk a  * oflr. jd p . 11577 5 6

Lwów, ulica Fcedry 9 . = = = = =

Poniedziałek 22 (imania 1819
TJI.T-» TI I M.MI | .JMJ •■BU Mlł

Kelflika « Poziifinin, ło żen i, z konifurieia f-.fnt pUa 
dniop--. rrocTy w lSak na  ogrodr, bez -ig  a fiu, 11 balkonów fr«nta 
T?cb, 12 okic "i szerokości i ońsyny, LiDot o rn orty z. £30.000 mir, ni 
* '/«%  oraz <5.000 mk, n -  5 ' / ^  Obecny dochód roczny rn e sz ł i  
18.CC0 m k (w - r z y n ’ym  rek u  23.000 m k) przy ff-pła0i« lOC.oce r„k 
z Korrodn w y jsz ln  s c r a z  d o  s p r i y t l a c l a .  Z powodu w yjazdu loka 
torow ISlemców będzid w krótce 5 m ieszkań wolnych. N abrw ca m sit 
a s m  objąó m ie tzk an ie  i  łazienką. — T jlk c  szybkie zgłoszenia p it  

B. P. <iS.‘ * do Ta w, sko. ^ R p fa m *  P olska" w Poznania , t le j i  
M arcinkowskiego 6 . 12983

- i , w j m u  o * *  -w®-,

1 3 0  S P R Z E D A N I A :
2 kam ienios razem  i  cgro lem , sUjn.ą, i brann mi wjazdow a.ni, z e lek 
tryką, a wolnem  wiaszk m iem  w Ja ś le ;  kam ien ica  z kom 'ortem , z ogro- 
t« a ,  a wolnem  m ieszkaniem  w T ar"opo in ; 'c a ln o ić  ■ ] o s.ro rtŁ j', z o jro -  
d»m, do z* iesz.-atd* w  G ń.zenow le; w illa  I  z ogro<i*m, parcelą  
w Kelrraryi; , / i l ia  m  Siajuią, wozownią, ogrodom, w i ! a ł» iu n ? !s ;  
folw ark k e ’o i r - k o  a, Chrzancw a, Sokslę, Ja ro sław ia . 8 roalacśc! 
z  urządzeniom  hotolowom, r»st»nracyjp>-U, przy stacy i za Sochą. 

Zgjtcsz^nia: k. Turlińuhl, i r c ^ ó w , n i. Podw ale 3.
12993 1 2

Mowo otwarta

ftlefia Hr 3434.
g ^ Ł ,  a r f s

12621 1 10

S uknie, b ln ik i, fo tro  dow y jazd a , 
skóra na bnty , do sprzedam  a. 

W iadom eść ni. G arncarska 4, 111 
piętro, a a  prawo. 1295/ 2 2

Apteka w Krakuwlo
poszukuje p ra k ty z an tk i. Zgłoszenia 
pod „ P r a b ty k a  w  a p ł^ cB 1' prayj- 
ra u jt  A d m in is tra c j_  „Nowej Re 
form y". 129Ó2 2 3

Hmifl assrsltie
deserow e i solone, ser, ja ja , zające, 
garn iaa. Łajsoeintska, K .a ió w , ni, 
Topolowa 15. 13071 2 3

m a U  t id f u t o k r a l i c s u y  z inwon- 
£ y  tarzem , k e f tą  c r'em ysł«w ą, 
aorzedam  za dzieeięć tys. k łren . 
Z a k ł a d  poste rea tan ta  Nowy Sącz. 

12856 2 2

FaSiryka korków
R e i ? ! ?

K rŁ k ń w , u l .  C rc i x k j  71
dostarcza korków i Kapsli w ztei- 
ktego rodzaju . 11475 6 10

Kupuję garderobę 
m ęską, używaną, w lepszym  1 gor
szym  lta_ le  nłącac najw yższe 
ceny. Zuwla lunucriiti ko-«ZDon»ent- 
s ą  Inb astno fic LTdehwiijwa, 
ków. nL Szeroka 9$, 11344 15 2 0 1

Radą S7kclna okręgowa w Miechowie rozpisuje niniej- 
szem konkurs na posady iza u en y tic ii ’ełs) publicznych 
szkół powszechnych jednoklasowycti i dwuklasowych na wsi.

Najniższa płaca dla nauczycieli niewykwalifikowanych, 
t. j. bez matury, 566 koron 25 hel. inissięcznie, dla nau
czycieli wykwalifikowanych (z maturą lib  6 klas gimna
zjalnych) od 735 koron. Skromne mieszkanie w naturze 
i dodatki na opal.

Kandydaci (tki) winni wnosić podania bezpośrednio do 
Rady szkolnej okręgowej z załączeniem dowodów osobi
stych: świadectw szkolnych, metryki urodzenia, świadectwa 
zdrowia i 'własnoręcznie napisanego życiorysu.

Nauczyciele czym winni wnosić podania bezwaran- 
Wowo w drodze służbowej. 1-2764 i 2

W Y T W Ó R
KLEJÓW CHEMICZNYCH

Dostawca poczty I kolei państw, w b. z-iborza pruskim 
poleca po cenach umiarkowanych

Klej maldrsk: * Klej co w szsikisp przemysłu papierowego
białawy, gęsty, w doborowym gatunku 12762

K. R O TN 1C K I i S Y N
Poznan-Jeźyce, ul. Patrona Jackowskiego 3 3

Per fu  mery a
Leserkiew rcz i S ka
Kraków, plac Szczepański L. 2.

Największy wybór mydeł, perfum oraz arty
kułów kosmetycznych krajowych, francu
skich, angielskich, amerykańskich i t. d.

I Artykuły hygieniczne.
Artykuły gospodarcze, 128C7 a 3

jrtiinsMm setfogiciinf,
BftfadMi H-ra Sts&Mam  Miarkkwkia,

lek trza-spocyalisly 
K? KrsfeiWle przy ul Batorego 20.

Z a k res d z i a ł  a l n o ś c i  fe i P s r a o c i  tjbeinm gs: 
DiJrębiif.eaie r ó ż p y c h  c h o rć b  w e w K ^ i / z n y s n  

fie iacayelt, s o r e o w ^ e ii— bledisasy — o!y8© śei— i fi. p .) 
w z g l ,  n e r ^ o w j e h  n a  e i o l u ą ,  n o w ą ,  g a łą ź  
p ra k ty k i le k a r s k ie j  w  dzK&zSdu. ż y c i a  p ł c i o 
w e g o ,  ca-sw at-ą „i-i820«ł'^32STW G,, c z y li  „Si!K SU ^- 
Ł?ś5|A“. CLorobj w e n e r y c z n e  i  c h e r r b y  k c  Mece 
w y łą c z o n e .

Eo?pozLiRtva j ie  ch o ro b y  i  l e c z e 
n ia  cpl& rają c ię  n a  u w z g lę d n ia n iu  taLuck c z y n n i
k ó w  jja*s: p sy c h o a n a liz a , "U' .jfB u a o  w y c  anw anic  
o b y cza jó w  i d azE an e p rzc jó c ta  ż y ia u .b ,  d a r e  c ie  
lasr.o  { t in r o p e lo p c z n e j  i  M uchowe (p sy c ń e lo g ic z n e ) ,  
i fi. p . - jc f̂i  o k r e s o w y m .  L ulm ych p a 
r s a  s?ie u d z ie la  s ię .  sosi 15 .0

Wyroby tekstylne z Francyi
T za rsza  w elr  a a a , u a ie r y a  n a  fir a n k i 1 tr y k o 
to w e , v e l3 u r s  d c  la ia e , p o d sz e w k i k lo to w e  i t. d.
nadejdą z końcem listopada transito do Wiednia — 

Najmodniejsze towary i najniższe ceny.

Kolekcje i oferty a 12219 2 3

F e rd y n iM a  Rosenzsrefya
Wi3da&, VII. ,  Z ie q is r g a s s e  39.
em Adres telegraficzny: HSuniros. ™

usuwa w ctaiju 3 tlni rcyiiUna 
S W l S r i ©  „B1AŚC t - r a  n£>l

uznana  prz«z powagi lekarskie.
Ł atw o si^ wc-sra, m a przyiem n» zapa.;h, nie 
p lam . bieiizny i ciała, z łatwością się zmywa 
woją Żądać w ap tekach  i tk lad ach  a p te cz n it .1 
tyiko „Maść P -ra  Hebdy11 z świerzbowr-.era m  j 
otykieaie. Słoik ' n a  1 ,3 ,1 2  osób Tow. E. Hst-ls 
1 S Ka. W arszaw a, E lek to raln a  18, telef. l o . . f  
Dla koni od św lerztu  i parchów „Ekwol-Kebdc 
Skład as Kraków: Jf Maełow?ki, ap tek a  „pod 
B arankiem ", Mały R ynek. 11696 6 8

Założone w r.-18R7 Założone w r. 1837.

Pieraszs polskie Oinre krsdyfoaro - informacyins
H i e r o n i m  W e i s s  i S k a  •
w  Krakowie, ulica Smoleńsk L  16

ndzicla iafcrmacyj handluwych oraz referencyj o sta
nie majątkowym osób prywatnych.

Organmacya wywiadowcza na Europę i kraje za
morskie. 12863 1 3

_ n  ■« S J S t - B M U U r a m t s s  a a n u a i .

CO TO JEST„KOLORYT ł
jest to najbardziej udoskonalony 
barwnik do farbowania wszel

kich matcryałćw domowym sposobem, 
jest jedynym barwnikiem, który 
farbuje zarówno dobrze bawełnę, 
półjedwab, jak i wełnę, pół- 

len.
nadaje mutcyi zupełnie nowy 
w y g lą d .
daje bardzo trwałe ufarbowanie, 
nie płowieje na słcńcu, nie pu

szcza w praniu i nie smoli. 
irsVY nie zawiera żadnych szkodLwych 

dla zdiowia substancyj.

KOLORYT jest wyrobem krajowym.
konkuruje nie ceną, a wyłącznie 
dobrocią gatunku 
jest zatem niezbędnym środkiem 
w każuem gospodarstwie damo-

13064 i  2
nabywać można w torebkach, 
z dokładnym przepisem, w apte

kach, składach aptecznych, kooperaty
wach, składach farb i mjdlarniach. 

tfHI fiD Y T  êsŁ Prawdziffy tylno z zastrze- 
Mj L U iI I  I żoną w urzędzie patentowym 

marką fabryczną „Sowa ua tarozy11.

KOLORYT
jedwab, 
w ekę i

KO) ORYT
KOLORYT

KOLORYT
wem.

KOLORYT

Bo t?abyc*& wa wszystkteli ksiągamiat!?;
św ieżo opościto p rasę  w y d a n ia  pow ę k sto m  i zupelaic j
ro b io n e , niezm iern ie  w ażnej i bardzo ak tu a ln ej w d z ilie js iy d i cz,* 

książki pad tytułem

C ł? @ ? © w  w e n e r y c z n a
icii z k s tk i i znaczenie w życia jedn stk i i *pełs-:zeńst'-p, t u J - ■> 
s p o s o b y  l e c z e n ia  i  z a p o b ie g a n ia ,  napiial p r o ! .  F m i l  V .*jrobc:i 

Z 10 rycinam - n i  k re łow y-n  papierze, z ozdobną oUluu.
Cena egzem plarza 15 K. — Tegoż autora-.

Z srcjisr̂ cf bo^mi wolny
(alkoholizm , p ioaty tneya. choroby płciowe, nerwowe, gruż ieu i 
bójbtwu). — W ydanie d rag ie  znpeinie przerobione. Cena egz 8 K

K o n s t a n t y  K r u m ł o w s k i :
E ’.ó ! o w a  P r x s r t ix ! e ś c ia ,  z m uzyką YY'I Pnw iadjw skieijo . Ko; le ‘y 

i śpiewy K 4.
Ś t a b y  r ę N n l c k i e ,  z m uzyką J. Grilufcerga, iln s tr . E  3. 
P ra e w O d iS ik  f f a t r i a ^ s k l ,  z mirzyką J. Tesrarzylsa, ilnatrow . T 2 
LłaSi iartusski, z m uzyką S t. E k iera, ilu st K 3.
„ K a b a r e i 1”1. knploty  z „ J a n k i  i F r a n ia " ,  „Róży S tam bułu" „Król śp i' 

i w iele im .ych wraz z nu tam i, iln s tr. K 3.
K aM atara SS. TAPfETA, KSIĘGARNIA ANTYKW AS SKA 

Fraków, uL Wlślua 8 
W ysyłki usku teczn ia  sie za zaliczką ino po n rd eslu n ia  na eży t.śc i 

w raz z kosztam i przesyłki K 1'50. ]-272t\ 2 9

Caytafele
resztę nakładu cyklu „L uźne osnaw^ł z e  sfiu d jów  naiS 
ź y e ie m  p łd o w e m “ D-ra S. Kurkiewhza, lekarza życia 
płciowego. Do nabycia u a u t o r a  w Krakowie, pmy ul. 
B a t o r e g o  2 0  po cenie 34  ker. z przrsyłką poczt; nale
ży tość uiszczaina z g ó r y .  Treść aktualna, oryginalna, 
z mnóstwem naukowych nowości — poruszone najrozmait
sze sprawy życiowe, Wydanie drugie nieprędko się ukaże

Te z m ł o d y c h  p a n i e n ,  l tóre m a ją  zam iłow anie do n au 
kowej wiedzy płciowej wzgl. chcą w tw oim  dachow ym  posago wnieść 
do m ałżeństw a konieczne uśw '4ovnien.e płciowo, zapraszam  do w yna- 
g-iudzalnega w s p ó ł p r a c o w a ł  c t w a  w zb ieran in  m ste ry a ła  do 
oetiiośuych m iędzynarodow ych n a u k o w y c h  w ydaw nictw . Uprzajm io 
w yjaśniam  bliżej przy o s o b i s t e  i» zyłonzeniu się do mnie. 8059 5 O

Istn iejąca o l  1875 roku L in ie jąca  o l IC75 roku

rABftTSA HTTBfiA 1 ŚmSS
M M M i  I  O h 9 O w a  1 5, teUL 11-33

pc’eca

„ R ea fis lw sf"
la w ia r a j a c e  87%  * w  e s  u .  i io s z c z n .

prostek  do p ran ia  bielizny, zas tę 
pujący w zupełności mydło i da
jący wielką oziczędnoić w p ran ia  
i  m a r k ą  „ R e w o lw e r " .

l i i i
najlepszego gatanku w różnych w iel- 
kościacn lO uel 3 a

G s a y  p r z y s n ą * .
Fesziiki#28; s§ wjlączni odLiorc] m pewne r°jeny prowincjfoitaln*.

tesO hm  is & m }  &  f t t a A


